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W ychodzi w dn i pow szednie 

O gadzinie 3 po południu z datą dnia
następnego.

NUMER KOSZTUJE
we L w o w ie ......................... i  ct.
na prowmcyi.........................6 „

t e r :  i p ra a m  ini dq_10 ct.
Wszelkie „D oniesienia p ry w a tn e 1* 

jaz ot > o zaręczynach , ślubach, weselach, 
nabożeństwach żałobnych, pogrzebach, 
wszelkie neurolog1 opisy uczt i zabaw 
prywatnych, wsz< .kie reklamy dia ba
lów, odczytów i koncertów wszelk.s 
spisy sk laaez , doniesienia c zguuach lub 
o znalezionych przedmiotach i t. d. i Ł d 
po BO centów od wiersza.
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WihuotuOBui ae Wsohodu są niepokojące, 
Greoya tak postępuje, jak gdyby już zdecydo
wała się na wojrę z Turoyą, zamiast wykonu. • 
nia woli mocarstw, ale to niepokoju nie spm* 
w .a. bo pam  e przekonanie, że gsbmet ateń- 
sk. ukoe tylko Bwą zbrojną pos‘awą i p zorną 
gotowośoią do największego hazardu skłonić 
moearstwa do życzliwego przyjęcia zarzutów, 
które rrzeciw nonie ich przygotowuje p. Da- 
lranms. Z tego można wn -aió tylko to, że spra • 
wa kreteńsku nie weźmie pożądanego obroku 
we wtorek, gdy upłynie sześciodniowy termin, 
dany przez mooarstwa Grooyi na wyootanie 
w o j s k  z Krety Zarznty sformułowane przez p. 
Dr yacL a, jakiekolwiek one będę, stanę się 
niezawodnie przedmiotem -ozważiń dyploma
tycznych, a tymczasem pnłkownik Yassos opa- 
ni.je rałą Kretę, Taroya zaś zg-omtdzi dało 
wojska w Maoedrnu i Starej Serbii, a Drzsz to 
sjtnauya tak się zmieni, że może i mou. rs wa 
Dęaą mogły zmienić ewe postanowienie. Trze
ba bowiem pamiętać, ze wa wspólnej nocie ga
binetów europejskich powiedziano, i i  tylko 
„przy teraźniejszych okolioznośoiaohu nie mo
żna się zgodzić na aneksyę Krety p z*z Gre- 
cyę Jakież to są okoliczności ? Oto, najpierw 
ta, że muzułmanie nie zaprzestaną walki z G re
kami, Więo spokoju na wycpie nie będzie; dru
ga ;aś ti .  te  greokie powodran,-e raofcęoi do 
podobnych czynów Bułgaryę i Serbię wzglę
dem Macedonii. Otói obie te obawy zn kną, 
jeśli pułkownik V»ssos uspokri oałą K-etę, a 
w Macedonii zbierze się tyle w^joka tureckie
go, i i  n« walkę z niem me zdecydują się ocho
tnicy bułgarscy i serbsoy, — móy my zuś tyl 
ko o oohotmkaoh, gdyi rzą ’y tyob dwóoh pań 
siewek nie cowazą się wystąpić bez pozwole
nia Austryi i Rosyi.

Telegramy z Atwn donoszą tylko o uzbro
jeniach i o rozkazach zapowiadajaoych rychłą 
wojnę, ale nie wspominają nic o żywionej tam 
gorącej nadziei, i i  m ca s wa długo nie zgo
dzą się na rodzaj przymusowych środków, któ
rych utyciem ragrczili Grecy* w swej nocie. 
A ta nadzieja moie nie je >t zupełnie bezpod 
>>tawna, bo podobno w gabinetach powstałe ja 
kieś zniechęcenie & powodu uczynionej tuz z 
Rosyę poufnej propozycji, aby zerządzeą Krety
i  rumieni:, mocarstw zustał czarnogórski na
stępca tronu, óo oznaczałoby w grancie rzoezy,
i i  Rosya wykonywałaby ten i arząd.

Objawy rozkładu pokazują się jednak zno
wu w całem państwie tureokieui — tak smuo 
na półwyspie bałkańskim, jak w Azyi Mniej
sze. 1 to jest sprawa może ważniejsza od kr*> 
tenskiej. Pod wptywem tych fakiów dojrzewa 
w Bcropie przekonanie, te  oaZki»m daremhe 
już są usiłowania gabinetów, zmierz*ją-e do 
utrzymania T aroj. przy życiu bodaj le^zose 
lat kilka. Godne m l uwagi Za wszystkie pu 
b ikaeye, iskie w różnych językach pojawiają 
się o taj sprawie, przemawiają za zupełnym 
rozbiorem Turryi po postanowieniu, #e dłngi 
jo; obeima spadkobiercy. W Rosyi dzienniki 
i liozLe broszury odzywają się za zaborem 
wszystkich czarnomorskich brzegów, a za po- 
dz fefrm. półwT^spu Wkańf-kicgo między t a r t e j - 
szemi ptńrtew w m ’, przyozem sułtanowi zo‘ta- 
wionoby tylko czysto muzułmuńskie prowiaoye 
Azyi Mniejszej. Z podziałowych projektów, 
które się pojawiły w zcouoduiej E t opie, naj
większy iczgłrs zdobyło mniemanie Ori pugc, 
kuóry zalsea utworzyć fede"aoyę p a ń s tw  bał- 
Ł-śskiot.: Rumunii, Bułgaryi, Serbii, Albanii 
Czarnogóry i Gre^yi z ich w s,ólrą f e d e r a l 
ną stolioą w Romtantyuopolu sułtan zacho
wałby wazystkie swe posiadłcśu aruatyokie, 
ale nio w Europn. Żaduti inne mocarstwo nie 
otrzymałooy as; Kęsa, oo nie moie ich martwić, 
an. zniechęcać do pracy, ponieważ utrzymują 
one, ie  beziutsiesowae „Ti.kie wyjście — 
pisze Crispi — jest rzecz, w; jtem rozwiązaniem 
sprawy wsoJtnduioj, łatwem pr*yt*m i uiegro- 
żnem dla poko’u“. Ale me te rady Ori-piego 
rą ciekawe, leoz przypuszoseme jego, że na wy
rzucenie Trroyi z E irrp y  dlatego u*e ma zgo
dy 1 dlatego kwastya wsoh( dni* jest trudna, 
ie  Niemoy zapewne chcą stworzyć taką syiua- 
oyą, przy której Rosya musiałaby zabrać Kon

stantynopol. „Jest to — pisze Crispi — idra 
mego przjjaoi3h B imick*, który dowodził za
wszę, ii Rosya po zaborze Kon Jtan^ynopola 
‘ tanie się Lidrazu o wiele słabszą niż j«st, 
bo łatw.e, będzie ją atakować, a iej trudn ej 
się bromó“.

Przypomnieć tu warto, że po wojnie ro
syjsko - tu. eokiej i po traktacie w Sau-Stefano 
pojarriłt. się w Lip 'ku głoś aa wówczas broszu
ra, której au.ora.wo przypisywano komuś z ot > 
czen a Bismprka, a w której tem uspokajano 
wzburzoną zdobyczami rosyjskimi opinię w Niem
czech, że wszslf e posuwanie się Rosy i na po
łudniowy wschód i zabieranie przez mą ziem 
tureckich ot/dert N?'ewocm drogę ró.rnież na 
wsehó 1, ale europejski. „Drarg naoh Osten“ 
powstał Jednocześnie z fureokimi wojnami K a
tarzyny II. Rozb ór Polski jest przt/osynowo 
związany z ówcz isnem rozbijaniem przez Ro- 
i yę r,o tęgi ottonwńskiej, z zaborem Krymu i 
EAujtazu. T» r iś  wewnętizna logika wypad
ków pozostała niezmienna. W tej zatem bro
szurze dawano do zrozumienia, te  dottwelo-*ski 
projekt posunięcia granicy pruskiej do lewego 
brzsęu W<nly zawsze świtał w głowach p li- 
tyków berlińskioh — i to niejako potwierdza 
teraźniejsze odezwanie się Crispiego We wszyst- 
kioh przemianach, przez jakie przechodzi spra
wa wschodnia, ms szkodzi mieó to na uwadze 
dla zrozumienia zaohęty, jaką Niemoy zawsze 
ukszmą Rosyi w kwestyi tureckiej. Swoją je
dnak di igą, jeżeli lipska broszura z p-zed d *u- 
dziosiu Jaty i teraź liejsze odezwanie S'.ę Cri- 
opiego są przyczynkiem do zrozumienia poli
ty k  berlińskiej, to n izaprzeo tenie jest josrzere 
wiele innych ważnych przyezyn, dla których 
Niemcy chętnie, stają po rosyjskiej stronie. 
D śó wspomnieć choćby tylko o tem, że istnieje 
sojusz frtnko - rosyjski, który może dać Niem
com pokój, albo woinę, — iak zeohoą w Pe
tersburgu.

W sprawie tlumacŁiej.
Przed kilku tygodn »,m: otrzymaliśmy z 

Tłumacza kores londenoyę, którei .u to r unie
winniał gospodarkę uwięzionego dyrektora dóbr 
tłu?iackioh p, Gum.ńłkiego i cyframi wvka^y- 
w»ł, ze str-n majątaowy rodz.ny pn. Jahnów 
nie jest tak rozpaczliwy, jak przedstawiają i 
że wart śó ma:ątku znacznie jest wyższą niż 
iego obd>użonie. Korespondenoyi tej daliśmy 
gośolnrosó w łamach naszego pisma i zamieści
liśmy ,ą w Nr. 19 tem bardziej, że
wydawi ła się nam zupełnie objaktywną, szoze- 
góły jej pipaite były cyframi a teaieuoyą j e j ,
0 ile nam ńę zdawało, nie byłe aui sskodzió 
nikomu, *.ni tsż osłanaó jzyishkolwiek szal- 
bi< ritw, lecz jedynie sprowadzić do właściwej 
miary przesad ie pogłoski, które niestety — jak 
to wi .tcy z doświadczenia -  tak podatny grunt 
u ogółu znajdują i po rta^eaue są bez względu 
na to, że ozęrto niszczą dobrą sławę i spokój 
rodziany niewinnych ludzi, Zresztą, naszam 
rdaniem, gdy na kim zamęty jakie podejrzenie, 
to uoeciwr człowiek nie przyłąozr się od razu 
do chóru, krzyczącego na oślep: „ Ukrzyżuj zo u,
1 toż raczej powie sobie: „A maże to jednak 
nie tak było, jak ludzie mówią*. Nie ma bo
wiem sędziego tak niesprawiedliwego, lub nie- 
litośoiwego i bezwzględnego, jak opinia publi 
ozn-i, dla tego tsż zdaniem nasz m zanim są
dy w jakiejś sprawie wyrok wydadrą, ludzie, 
niezuaiący dokład ii * stosunków, powinni ra
czej przyłączyć się du zdania łagodnieje tego, 
żyosliwszego dla osoby, & której cześó i wol
ność się rozohodzi. Temi tedy obudkami się 
kirruj-io, a nie znając sprawy tiomaokiej, ani 
o-ób w grę wchodzących, zamieśoiliśmy kore
spondencję, kióra i nam i Każdemu w ogól4', 
niezufciącemu bardzo debrze stonnków, wyda 
wać się mus’zła wiarygodną i bezrtronną. Po- 
kaau>« się jednak, ie  — jak się zda'e — zosta
liśmy w błąd wprowadzeni i że koresponden- 
cya nie była zup*łuie bazstronnem przedsta 
w leniem rzeczy.

Otrzymaliśmy bowiem Taty zapiziozające 
temu, oo w owej kore3pondeaoyi padano. I tak 
zaprzecza temu przedewszystkwm p. Jahuowa, 
a tskże znany artysta p. Brono Teoa w liśua 
do nas wystosowanym przeizy temu, wreszcie 
w Dzieuniku Polskim znaieżliśray artykuł przed 
stawiający sprawę Numaoką w całkiem inuem

świetlet aniżeli ją przedstawiał nieznany nam 
zresztą autor naszej kores^ondenciy (.

P  Jahuowa przysłała nam list nastę 
pująoy :

„Artykuł san mszczony w nrze 19 Prze- 
giądut a uni iwiuniająoy gospodarkę uwięzione
go p. Gumińsklego,zawiera nieprawdziwe szcze
góły. Nie myślę wobec toczącego się śledztwa 
sądowego wdawać kę w ich sprostowanie, tyle 
tylko p .wiedrieć mrgę, że diiś cala na-za ro
dzina jest zrtjnowana. Uwięzienie p. Gamiń- 
skiego nie z naszej oriny nastąpiło, skoro je
dne k sprawa weozła ni drogę sądową, uileży 
są łowi zostawić śorhodzen.e tej nieosystej 
sprawy. Kto p ml ów artykuł nie wirm, a l ' 
to wiem. że zawiera on nieprawdę, poorąwazy 
od imienia mego ś p mężu aż do oeuy kupna 
Tłumaoza. Zdaję oię m  wyrok sądu

Z poważaniem Melania Kar o7o w a Jahnu.
P. Brunc Tępa 57 liście do nas wystóso- 

wanym pisze międry mnemi 00 następuje
„ByUrn świadkiem smutnego epilogu spra

wy tłumaekiej. Fakt m jest, że staruszka óah- 
nowa i syn jej są kompletnie zrujnowani i nie
pewni, 00 im jutro przyniesie. H irawą tą za^- 
l t  się prokuratorya. Bank z»bier» wszystlie 
dochody, % oi, którzy z uwięzieniem Gumiń 
skieign stracili grunt pod nogami, wypisują 
artyknłv wp~osl khml.we z cyframi zmyślo
nym1 Jako dobrze obznai orni omy od lat kliku 
z tą sprawą, mogę sumiennie potwierdzić, te  
cyfry i fakta pod* ne w Przegiądrw są fał
szywe".

W Dz lenniku Polskim w r szoie W rubryce 
„Z prowinoyi" znajduje się k*respond*noyi 
z datą 26 Jot g o :

„Z powodu og emu'go zaięiia, jakie w ca
łym kraju wywołał* sprawę tłumaoka 1 uwię
zi nie p. G atniiskieg», ati-imy pouiże' chara
kter rstykę goipcdarki tluma iki sj w oyf ach 
ogólnyoh. W roka 1891 po zaknenie J e z io 
rzan. Oleszy i Bortnik, w yuosł dług 55y.OOO 
zł., a w przeciągu lal sześciu wzró-ł do cu
my półtrz eeia milion*. Na co użyto 280 000 z-!., 
wziętyob z« propinacyę, me wiadomi. Jeżeli 
się uwzględni, żei majątek o tak piębnej głę
bi s m uTtł dawać jakieś dochody, to douczyw
szy j * do długu, dojdziemy do rtraty z górą 
trzech milionów. Punkt oiętkośoi całe tej go
spodarki leży w fabryce. Smiesznem jest, że 
oukrownia, jakkolwiek w dwójnasót jej warto
ści zapłacona prz9z Jahua, nie była jego wła- 
siośuą. Wybudowano kolej na przestrzeni 7 
kilomałpćw,' kirirą około 890 090 r.J zapłacił 
także p Jahn, mimo to jest ona własnością 
spółki, a p. Jahn za przewóz zboża musiał pła* 
ofó. Staw fabryezny zrekou^truowano kosztem 
p Jakna za przeszło 40.000 zł, mimo to jest 
on własnością spółki. Przez cały czas fabryka 
zupełnie nie pł&oił* p Jahnowi za baraki, 
stąd też powstał aług wraz z innymi nalesy- 
tośeiami w sumie 800000 zł Fabryka dała 
faktycznie w pierwszy3h tatach takie doohedz, 
ża pokryć powinna była gorsze lata następne. 
Firma eakrowni nie nosiła nnzwlska „Jahnu 
tyiko „Gumii^ki i Spólkr,“ — a wytłomrozo- 
ao to właściaielowi w ten spciób, że gdyby 
fabryk* kiedykolwiek stała się niewypłacalną, 
to Jahn nie będzie odpowiadał własnym ma
jątkiem,

„Tymezasem Jahn płte ł rietylko weksle 
fabryo ne z własnym podpisem, ale i te, które 
Gumiński cam tylko podpisywali Oo goriza, 
dostawał nawet nasuay płatnicze za baraki, 
do3Żaro0Mie spćdae f«bryszaej p zss isnyuh p:an 
tutorów! 7t\ taką g 'spodwrkę w fabryce bT»ł 
p. Yolter 12 009 zł., a Gomiński z ł firmę 3.000 
zł., n e liczą ■ pensyi jako dyrektor dóbr. E -. 
HcYorka, zięć p. Gnmińskiego, jako piobnrey-

febryki, ttkże wymierzył s«bie znaczną 
poncyę (2 4u0 zł.), mimo to, że był już leka
rzem fabrycznym 1 lekarzem miejsi im i leka
rzem kasy ehoryoh ftb ijazasj. Yclterowi przy 
ustąpieniu z fabrrki wypłnoenc niewiadomn ja
kim tytułem 40.000 zł., a prócz tegc Jahn do 
driś dnia winien jest Yolterowi 13.000 zł Dom
ki m.e-ezkalne d*# (o dług k.iąg) f rrku 1894 
straty 5.517 zł.. Opas * 0łów był tak rr^wa- 
dzenr, że w roku 1895 d ił strr-t”  15 000 zł. 
mimo to p. G*miń k z uiezrozemiałych powo
dów forsował dalej i w roka ostatnim ste&tr 
na wołacn wynosiła z gorą 25.000 zł. Działo 
się to dla^egc, ża dyrektor m.ał przy featdem

kucnia i sprzedtży wymów ony prooent, bez 
względu więc aa korzyść lub ttratę kupował i 
.*przsdaw«ł. Kon eo wieńczy dzieło. Fabry*ę 
wzRła w sehwes‘r „spółka czesko-morawska", 
a dobra „Bank Hipoteczny".

Szkic z iycia. 
I f T a p l e a ł

Euck przedwyborczy.
Kaiidydtei pos«tscy z miasta Lwowa.
W Kasynie m ie^zanskiem  odbyło się 

wcaoraj zgromadzenie przedwyborcze, zwołane 
prz z kombet postępowy. Progrum tego komi
tetu podaliśmy onsgda Czytelnicy nasi wie
dzą :u t zatem, że ;<e»t to grono mężów Inteli
gentnych, pa polu macy umysłowei wybUnyi h, 
dąiąoyoh w imię postępu do wzbudzenia na 
nowo w sfsraoh inteligeuoy: zainteresowania 
się wyborami i do wzięcia w nioh czynnego 
udziału.

"W zi/tępstwie przewodniczącego kom: te 
tu, dr Alojzego Rybickiego, zgromadzenia za
gaił dr. Adam Czyźewic?, a wyjaśniwszy, że 
komitet za swej strony nie stawia żadnych 
kandydatów, udzielił g ł su d*\ P ętskowi.

Dr. Piętak powołał się tylko na swe o- 
śuiadrzeme z dnia poprzedniego, złożone ni 
sejmiku sprawozaawozym w ratuszu, a mia- 
nowioie, że kandydatury swei nie staw:a, 
guyby jednak został wybrany, nwufc».łoy to 
za rozkaz wyborców, któremu mu dałby się 
poddać.

Oklłskami przyjęto oświadczenie to do 
wifldomtści.

Wrzedf na trybunę zapisany do d-ugiego 
giosu dr. BroiPsław Lozlnskf, emer. radzoa Na
miestnictwa, publicysta, autor kilku bardzo 
oennyon studyów jurydycznych.

Kandydat ten usprawiedbwił ne wstępie 
swe protonsya do mandatu toselskiego jako 
homo nwur tem że j*ko długoletni urzędnik 
polityczny i jako również długoletni dzienni
karz czuje w lobie należyte doświadczeniu, 
or.uje w sobie tiły i ma dobrą wolę do służe
nia miasta w parUmenoie; poezem przystąpił 
do sprawy ruonu ludowego, * mianowioie do 
ruohu ludowego polskiego w zachodnich po
wiatach kraju, bo wschodnio galioj jskiegc ru
chu ruil •eh raaykaiów z właściwym ruohom 
lutowym nie t&ożna identyfikować. Jakc różni
ca zachodzi między ruohem polskiegc a ruchem 
ruskiego ludu, wykazał to najlepiej ostatnimi 
czasy Rusin p. Wachniauia zarzucając ruskim 
radyW om  duoh autispołectny . artireligiiry, 
a stawiuiąu im s» wzór rueh -ludowy poNki. 
To śrriadeatwo p. Waohmanina jest ohyba do
statecznie wymownem. „Przykro jest — mówił 
dwlcj di1. Łoziński — iż pierwszy debiut ruohu 
ludowego z&zutorył się waśnią bpołeozną. Pi
sałem w pismach konserwatywnych, że walki 
na zabój między konserwatyi ami a ludowoami 
prowadzić nie można; za to urzwano mnie ra
dykałem. Ruch ludowy został skrzywiony przez 
Stojałowczvkć w i sooyalistów, a przez sfery 
konserwatywne zapoznany. Nawoływania do 
ładu i porządku, nazywanie ludowców wichrzy
cielami były niewczesne i nieuzasadnione.

Porozumierie z ludowcami jest kon eozae 
1 możliwe. Zadanie to trudne, tem trudniejszo, 
jcfeiiby przy obecnych wyborach miano uży 
w «,ó dawnyeh środków, miar owicie jtśliby ucie
kano się do opieki starościńskiej. W szelzie od 
sądsanib ludowoów od sacacrości uezuó patryo- 
tyeznyoh, nazywanie najiDteligenfcDijjsryob po
słów chłopskich balastem — wywołuje tylko 
rozgoryorsnie. Wyniknąć z tego musi to, o o 
się dzieie u p. w rodsJnio; oto gdy syn dc ■ 
rócłszy, domaga się praw mąskiob, a rodzioe 
grożą mu wydziedziczeniem lub przezleństwem, 
wtedy syn odłąoza się od rodziny, zrywa z rią  
wszelkie stosunki. Jest to prawdziwem nie- 
szozęściem, że stronnictwo ludowe nie wydaio 
dotąd z poś ód siebie ani jednego męża szaro- 
kiej inteligeuoy i. Mówoi wyraża przekonane, 
-  choć rzygotewany na zarzut, że to horezye 
lub boda. paradoks, — iż gdvby się w stron
n a  lwia la do w« oo znalazł taki mąż, konsirna 
tyśoi oddaliby mu W£ aystkie mzndaty- Znany 
sar«ut B )jki, który tak fatalną wywołał odpo
wiedź, n sj' e mówoa za niegeday in te jg n o y i 
tsgo preł*; 8.le r drugiej strony w :izi w za- 
rjuoie tym dowód, ze ludowcy, a pnrraaimniej 
Bojko, nie zapomina o ideałaoih miłośai Oj- 
ozyznu.

rSoiidarność Kola pchkiego jest zogreżo- 
na. Wybory z 4 i 5 kuryi orz/niosą maud»ty, 
których przedstawiciele będą bardzo Łigtdko- 
wymi oc do solidarności. W  celu zaradzenia 
temu trzeba strzedz się nsdużyó wyborczych, 
a od kandydatów domagać się przedewaayat- 
kizm jasnego okrsślenit,, w . kim stosunku za 
nierzają stanąć wobec Koła". Dr Łosińrk’. 
priyrzeha w rańe otrzymania mandatu w s t ą 
p i ć  d o  K o ł a  p o l s k i e g o .  Obojętnem jest, 
ilu luuonców irejdne do parlamentu, to nato
miast watne, że bąd? re TezentuicJ stronni
ctwa. Stanie wówczas w E ole polakiem tw e- 
stya o rozszerzenia statutowe, r. właśiiwie o 
ustępstwa, a te uważa mówoa ta  dofu jtczalne, 
bo me zna organiiacyi klubowej, której nie 
możuacy tmieaić. Od dawna dopraszu cię cana- 
ny § 7 stitntu Koła, który opiewa: „Do roz
poczęcia obrad i atinowibiiia uchwał p^trsebną 
jest obecność większej połowy członków, ba
wiących w Wiedniu". Tot muis się łatwu zda
rzyć że ajawi się 6 deoi um mhiorurr (, „rtwm i 
01 uchwałę i owezmą 1 uprawomocnią E iz uchy
bienia zawsze patrystycznym intencjom Kola 
musię wyznać, ża zaszły w Kole błędy i fatal 
nośoi, która solidarność tę pcdcięly. r

Pierwszą f*talnością jest sprawf stempla 
dzienn karskiego W^zaki"! gdy min ster woj-, 
ny żąda oboćby 20 miboców, to rząu je uchwa
la, a tu droży się o. dwa miliony. To dopra
wdy dla tak potężnego państwa mepoohleots. 
A przy tern stempel dziennikarski nie istni? je 
nawet w Rosy i, u nas zsś jest ciężarem zaró
wno d’a złe; iak 1 dobrej prasy.

„Drugi błąd który wykaśę, nie jest by 
najsac :ej ad captandam benetolentiarr szerć^.c b kół 
wy burcz/eh. Jest to sp-awa płao urzędniczych. 
Pańńwo po prostu wyzyskuje naj szlachetniej - 
s^ą, śm iduą pracę, drożąc się ze stos owa cm 
jej wynag -adzaaiem. Koło polskie worawdrie 
zachowało się bardzo lyozliwib w te, sprawie, 
ale sprawa poszła formalnie ad catendas graecac 
bo podwyższenie płao uczymono ztLiż^em od 
podwyayzeuif poaatku 01? piwa i wódai. A esyż 
di juto nu. to starosta ma dopiero z piwa i wód
ki otrzymywfcć pensją? (Wesołość). Gdy przy.- 
dzie nowy parlament, oaoiuje presyę w /w artą 
przez dawny, bo będ tio zmuszonym lodwyż- 
szeme podatku kensumoyjnego uchwalić, jeśli 
urzędników dolę ma się polepszyć,

„Trzfcoi błąd popełniło Koło w sprrwie 
meioriuuuego rozDorząase:ia p. delegata Lsr- 
kowsziego, wystosowanego do posła Y  ■ jcika 
w sprawie od y war i a sejmików lelauyjnynh. 
Koło wniosło m głą interpelację rząd odpowie
dział wymijająco, a Kolo zadowoliło sią i*̂ «» 
odpowiedzią Mówoa zastrzega się, jak >by miał 
na celu reKryminaoye, wykazuje to iednak dla 
tegc, by wytiómaczyó dlaozsgo w c bozi w ludo
wym kwestya solidarności Koła tak bardzo 
jest ro fcrząsaną i dlaczego o»tatr’a seocsya 
(Lewakowskiego) nio wywołała tak ego wraże
nia, jak secesya ś. p. Hsusnera. Gabinet au
striacki posiada trzech ministrów Boiakćw. 
Kolo polskie może żywić dla nioh sympatye 
jako dla Połakow, a19 winno w neb  też wi
dzieć ministrów aut ryackicL i dlategu me 
prz-ktaczać linii di markacymrj. gdy oł odzi o 
interes, , polskie

„Cic macie panowie dowód, że choć by
łem radscą Namiestnictwa, nie ziedzi wa mrie 
an. konserw.,Łysta aaii rady al. Ja  jestem sam 
robą!

„Kwesty* statutowe w Kole musi uyó roz
patrzoną. Trzebaby jesroze zastanowić się nad 
sprawą plenarnych posiedzeń, nad przenosze
ni >m punktu oięż. ości do komisy, parlamen
tarnej. jawnością obrad Koła, powolnością 
wobeo rządu, 00 osłabia wpływy z ^nnemi 
stronnictwami Dia mnie jest solidarność kano' 
nem politycznym".

Tak wygląda w zarysie mowu dra Ło
zińskiego, wygłoszona z zuakomitą oretorską 
swadą, a ozęrto huoznn oklask wana.

Dr. S t r o y n o w s k i  interpelował p. Ł»- 
zińskiegc, czeuc może usprawiedliwić odsądze
nie mieszczan od prewe wybierainoś u do Sej
mu, jak to się stało przy ostatnim wyborze 
uzupełniającym, gdy p Oiuohciński kandydo
wał. Intel pelant nr*mono twierdzi, że miesuciiań- 
etwo tak tym faktem rozżaliło się, iż zamierza 
usunąć się od udziału przy ooeenyoL wybo
rach

(Dokończeniej,
XIY.

W  kilka dni później całe miasteoeko 
wrzała pod wpływem niezwykłego zdarzenia.

■an co noiekł ze Samarową.. Na dregę 
zabrali sobie pieniądze z owego legatu, który 
Samarowa niedawne otrzymała po dalekim 
krewnym.

pewmdaniom i domysłom końca nie
było..

Na robotnikaah z "Węgłówki zmkięoie 
Dańaa wraz z żoną ich kolegi, którą uwiódł, 
przygnębiające unzyniło wrażenie. Nie mogli 
tegc wprost zrozumień.

Bamara włosy rwał z rozpaczy. Przekli
nał Dańca i wszyetkioh agitatorów na oałym 
•Wieoie. Płaoząa |ak dziecko, tulił do piersi c a 
łego synKŁ sierotę...

— Nie masL matki... nie masz już matki — 
pow nreał.

n  cotnicy 1 W ęglćwki gromadami pvzy- 
bhodzili u wtudzieć się, co jest w tem w?zyst- 
kiem Draway.

— Oo będzie z parć j ą , z oigamaaoyą ? —

mówili starsi — robotnicy się zrażą, wielu nas 
opuści...

— Łajdak — wołał Tamara — za moje do
bro — za żynsli wośó serdeczną... Jak  gad się 
wcisnął pod móf dach i rozbił mi rodzinę 
Wydarł dziecku matkę I...

Marya, która choć słaba i blada jak eiań 
chodziła już do szkoły i praeowałz, ntozem nie 
dała poznać otoczeniu swojemu, jakie to na 
niej zrobiło wrażenie... Była cicha, milcząca i 
na pozór spokojna,..

Tylko w głębi, iej dus%y w samotności, 
rozegrał się ostatni akt tegc dramatu jej 
uozuć.,-

Teraz nie miała już ż dnyeh wątpliwuśoi 
— wszystko jasno stanęło jej przed nazyma — 
wszystko zrozumiała.

Więo ta jej »bawy, te podejrzenia, które 
tak skwapliwie odtrącała od siebie, były jedy
nie słuszne 1 prawdziwe!

Pwdła ofia-ą przewrotności tego ozłowie 
ku Okłamywał ią od początku do ońc*, tak 
jak okłamywał te tłumy które umiał zapalać 
swoim udanyir ogniem I Okłamywał ideę, któ
rej mienił się być apostołem.

— I on... on... pedezas owej ro*mowy w le- 
sie mówił o Bogu Chrystusie.

Wzdrygnęła się Mary*, nie dokońoz/ła swej

myśli... Bezgraniczny żal, ból i g~ryoz njęły jej 
duszę...

Żałował* swoich świętych uozjó i m arzun 
starganych — bolała, że lak zawiodła się na 
człowieku,., goryczy pełne było je, serce na 
myśl... że tacy źli są ludaie... że tak potrafią 
kłamać i frymarezyć świętem! ideami i debrą 
winrą bwyc bliźcioh.

— Bo nie małą w sobie dueha Biihśoi, my
ślała, patrząc na świętą twan Zbawiciela, bo 
nie wierzą, nie kochają, nie pragni, naśladować 
Tego, który sam jeden tylko jest prawdą, pc- 
święoeniem i dobrem...

Modliła się teraz znowu gorąco . żarliwie., 
z wia* serdeczną, i umaoniała się w tej mi- 
łośoi idei Bożej... Ohrystusowej... najlepszej i 
najświętszej na z.emi...

I uspokoiła się smutna 1 >j dusza...
XV.

Był dzień tadtuzny... Dziań ]a«ny smętną 
pogodą obumierająeaj przyrody... Wiptr ostry, 
zimny... wirując podrzucał 1 pędził ohmarę ze- 
sohłych szal sszoząeyoh lisoi ..

Istny obraz życia człowieczego... k itdy 
liść niby człowiek... zrywa się w górę... pędzi 
naprzód... zda mu si;, ła o wł*suej sile... Pę- 
di ąo potrąca dng.e, jbdnym hisg przery wa... 
inne stabsze spycha na ziemię., o inne ude
rzywszy sam się ohwieja, tawrasi i cno w in- 
nsmi pęuzi drogami,. 1 . iby dąży do wytkiiię-

i tsgo celu, w górę... Tymczasem nia wie, ża sil 
niejsz* moo go unosi... bo wiotkiemi liśćmi 
rz ’„ca wiehei zda-zeń i wypadków, . i pomiecie 
j« kędy zechce.. może gehiui dileko między 
nagie skeły lub w leśny, mroozny parów — ma 
zniazczanie!..

Całe miasteczko wyruszyło tego dnia na 
cmentarz. Jedni szu złożyć hołd pamięci uko 
chaayoh zmarłych, inni jak zwyhio z oieua- 
wośoi

Marya po rar pierwszy od ostrtmah ada- 
rzeń wytzła tego dnia razem z Zosią, panną 
Reginę i Buczkiewiezcm... Ten unurny dzień 
odpowiadał stanowi jej duszy... Miała także ko
go wspominać... oho- jej drodzy umaili, spoczy
wali stąd daleko...

Buezkiewloz szedł ehok niej... skarał się 
dużo z nią rozmawiać..

Che dzili ścieżynami cmentarza.. Botki 
świateł ofiarny oh płonęło na mogiłach,  niby 
jerdęszue westchnienia tyca zmarłych,, słan. 
ku ludziom, jako przypomnienie ich przezna
czeń,

Z kaplicy omenuarncj odezwał się ponu* 
rym jękiem rozoity dzwon zt nmarłyoh ,

Marya stanęła nad jasąs samotną megiłr .. 
i zadumała i>. Zui ia z panną Kegmą odeszłn 
trochę daiej... Opudul przystanąć Buozkiewioz ,

Za oh w il ą zbliżył się.,
— Parno Mf./yo — rzekł.

Zondziła się l zadumy.,
0  ozem pani tah myśli?,.

— Aob , o *Łem ? ,
— Gdybym ja mógł,. — mówił ze drżeniem 

w głosie — nanno Maryo . tak mnie to nieraz., 
boli., bo ja zawsze.. za w? ze ten sam panno 
Maryo I.

& .ojrzuła na niego swami jasarmi oerymu
— PrzeŁLań, zapomnij., — mówił siłads 

jąo ręce jak do modlitwy — i nia odtsrąoa 
mni') 1

Milezałr, a putem podała mu obia swe 
białe ręou.

— Róż w tem życiu mieć nie oędzieSL — 
mówił Buozkiewio* i ardzo wrmszony — prze
ciwnie, trudów i praoy wiele,, ale będziesz 
mieo spokój i przywiązania, wielkie, surdeozm 
przywiązanie.,

— Idźmy więc — rzekła po chwili M aryi.

1 poszii.
W  związun swyok ozystyoh seró znaleźli 

w istocie spokój, kuiry daje prawdziwe wza
jemne prrywiązam 1.

A siłę moralną do znoszenia przeoiwnośoi 
żyois, eruhętę do praoy i ezynu ezystą m’- 
łcśś współbraci, czerpali t  podniosłej wiary i 
ccoi Tego, który Sam tylko jo*t prawdą i 
żywotem.

K O N I E C .



Dr. Ł o z i ń s k i ,  Który należał do komitetu 
pobierającego p. Scieskiego, objaśnia, że z po
wodu odczuwanej pogrzeby wysoce inteligen
tnych reprezentantów miast, w ywalczono z tru
dem jeszcze dwa mandaty dla Lwowa. Przy 
wyborach uzupełniających tr"dno w:ąo było 
baozyó na to, że świao rękodzielniczy jest słaba 
reprezentowany w Sejmie, leoz wybierać wła
śnie ludzi wysokiej inteligencji. Nie przy- 
pusaozał. iżeby fakt ten mógł l i  rozdwojenie 
wywołać, a p Soleskiego, gdy został wybrany 
posłem, zaklinał na wszystko ś ięte, by jako 
mający łączność z ludowcami i demokratyczną 
lewicą wszelkim siłami dążył do porozumienia 
miądzy postemi ludowymi i demokratycznymi.

Dr A s o h k e n a z y  interpelował p kan
dydata w Ywestyi antysemickie’, w szozegól- 
nośoi o zapatrywanie na projekt szkoły wy
znaniowej.

Dr. Ł o z i ń s k i  odpowiedział, ie  jako 
Polak me powinien być niw et posądzanym o 
antysemityzm Równ-eł cczuoia katolickie nie 
pozwalają mu na przyohylanie się do zasad 
rozsiewania nienawiśoi rasowej. Jadaakowoi ja
ko katolik nie przyjmie ohoćby ’i 20 manda
tów, gdyby go izraelici mm: obdarzyli. J.»st 
także za pogłębieniem wychowania religijrio- 
muralnego zarówno katolików jak iydów a mi
mo rsgo me byłby za szkołą wyznaniowi

Obi' oświadczenia zadowoliły interpelan
tów i wyborców.

Dr. Władysław Dulęba, adwokat i radny m. 
Lwowa, zabrawszy głos, saznaczył, ie  nie z ty 
tułu opartego na zasługach, ale z ohęoi sit ie 
nia wyborcom w parlaminoie przyjął ioh we
zwani s. Inteligencji postępowej polskiej — mó
wił dalej — nia wolno popaść w martwotę, ani 
stanąć w tyle po za wielkim ruchem luiskośoi. 
W repr szentacyi parlamentarnej winna ona dą- 
iyó do wzmocnienia nietylko liczebnego, ale 
i rzeczywistego. Stronnictwo ludowe nie j«st 
dla kraju niebezpieczna, żądania '■ego są słu
szne, a cknpiają się okcło poszanowania kcu- 
sty*uoyi. Stronuiotwo to ma wszelką raoyę by
tu, tern bardziej, i i  stoi aa gruncie narodo
wym. Potrzebne s n ie ć  porozumienie jest jn i 
w zarodzie, jak o tern świadczą ostatnie roi- 
prawy w Sejmie. Solidarności i karności naro
dowej wypierać się ni 3 wolno, żądania rewi*yi 
statutu Koła ma pjwne 1 za 'ad-ieme. Są po*-ne 
prawa mniejszości, które winny byó poszano 
wane, a majoryzowtnie rej przez większość po
winno ustać Spory w Kole mogą toczyć się 
tylko o interesy całego kraju, a nie należy spo
rów tych wytaczać przed forum parlamentu 
Mówoa pragnąłby poJąozeni* wszystkich szcze
pów słowiańskich Austryi, a wiięo dorozumienia 
z Czechami i ze Słowianami z byłego klubu 
Holienwłirta, i utrzymywania stosunków zu 
Wozy tkismi dtronn 0 iwa mi, które choą strzedz 
i bronić autonomii swyoa prowiaoyj.

W dalszym ciągu rozwinął p kandydat 
szeroki program prao, które czekają przyszły 
parlament, a które państwu całemu, zwłarzcza 
zaś iego uboższej ludności przyniosą realne ul
gi Dotknął także sądni z dziedziny t. zw. 
polityki społecznej, które przyniosą pewien 
spokój, zażegnają burzę, wiszącą nad nirjsdnem 
już panstwem nowożytnam. Sc a - a  płac u- 
rzędn.czyon nie stoi tak źle, jak ją przedsta
wił dr. Łozińsni, a mówoa ma nadzieję, że u- 
s awa jesz-ze w tym roku uryska sankoyę ce
sarską i wejdzie w życie. Zwolennikiem podat
ków konsumnyjnycb nie je^t, ale za pci*ki*tn 
od piwa i wódki hędais głosowa, i baczył, aoy 
udział z podatku dla kraju był jak najwięk
szy. Jako poseł z urasta Lwowa fcędtio gcrli- 
w e domagał się wynagrodzenia dla gm.n za 
czynności poraozonego zakresu dkiałania i bę- 
dzi* się starał dla miasta o subwencyę na in- 
wistyoye. Nie ohce kandydatury swej prze
ciwstawiać żadne, innej kandydaturze, dlatego 
też ohętnie swoją cofn;e, jeżeli wyborcy wy
biorą lepsza.

Dr. L o e w e n s t e i n  Natan zaorał głos 
w “prawie zarzutu dra Stroynowskiego i o- 
świadezył, że również nie piczuwa się do wi
ny z powoda upadku kandydatury p. Ciuch- 
oińskiego. Jeżeli demokr<t.cya ma się opierać 
na wezwaniu: „wybierajcie szewca, bo to 
szewc!“ — a nie na względzie, czy kandydat 
posiada zdolnośoi do bronienia d mokraoyi, to 
akoya taka jest “aozej atomizowan’*em społe
czeństwa, paroeiaoyą nar. du a me narodową i 
nie demokratyczną. — W końcu interpeluje 
mówca dra Dulębę o jego zapatrywania na tę 
sprawę.

Dr. D u l ę b a  odparł, że pisze się w zu
pełności na wywody p. interpelanta i tak 
iamo jak o n , nie miał rigdy tego prze
konania, iż mieszcj anin nii może być posłem

Wyborcy podziękowali okiaikamL p. kan
dydatowi ze mowę kandydacką.

Wreszcie dr. C z y ł e w i c z  w nader ser 
dioznyoh słowach dzięko fa ł zebranym zs liczne 
przybyoie, zagrzswsł do solidarnej a skrzętnej 
nkoyi na każdam p du puMioznsm, poozem wy
brano komitet ściślej izy.

Wybrani zostali:
Pp dr- Antoniewioz J a n , dr Aszkenaty 

Tobiasz dr, Bałaban Wincer ty, dr Bieliński 
Stanisław, cte. Czyźewioz A dam , Drewnowski 
Ignacy, Feldstem He-man. Hause- Leopolł, 
Kasprzysiłk Jan, Kiusik Tadeusz, dr. Komo
rowski Eugeniusz, dr. Kuoskiowioz Jan, Le
wicki Bo'esław, Lipińsii B-orisła r, dr. Loe
wenstein Natan, dr. Łoziński Au gnat, dr. Ma- 
>aczyńsk> Aleksander, dr. Mas Henryk, dr. 
Opolski Wiktor, dr. Paneth Seweryn, dr. Ry- 
b.oki Alojzy^ dr. Sawozyitek* Henryk, du So- 
łowij Tadeusz, dr. StoozKowski Jan  Kanty, 
Stromenger Edmund, dr. Taoaoayński Stani
sław , dr. Taraiiewicz Tadons#, Terenkoo jy 
Władwsław, Weohsier A ntoni, Załozieoki
Roman.

W e L w o w i e  zawiązał się „komitet co* 
wszeohny*, na którago ozele stanęli: dr. Au 
toni Kalina, dr. Aleksander Balko, dr. Plaoyd 
Dz: w.ńsK* i Jan Wswiórski. Komitet wydał 
właśnie do wyborców odizwę, w które, na ra
zie nie wy=uwa adnyon kandydatów, a tylno 
praedstawia swój program i str. szcza go na- 
stępnjąoc'

a) Stoimy na gran-he -.środowym, pol
skim, a wierni zasadom demokratycznym, chce
my, ażeby jak najszersze warstwy społeczne, 
be* różnicy wyznania, brały rc wn'-mierny 
udział w życiu publicznem i korzystały z ro- 
wnuoh praw polityoznjoh Tą samą zasadą słu
szności kierujemy się t\kż» dla stusznyoh i 
uprawnionych potrzeb i życzeń hratniogo na
rodu ruskiego.

b) Uznajemy potrzebę solidarnego współ
działania posłów polskich w Badzie państwa 
w sprawach narodowych, dotyczących intere
sów prawno- polityczny o h i ekonomicznych, ma-

jąoyon snaoienie dla wszystkich warstw spo- 
łeozny h zarówno.

c) Pragniemy, ażeby ze względów naro
dowych i polityoznych posłowie stronnictwa 
ludowego naleieL również do Kcła polak: 'go, 
1 znaleźli w mem należyte i sprawiedliwe 
uwzględnienie potrzeb i nteresów swyoh wy
borców. Dlatego żądamy takiego statutu dla 
Koła polskiego, któryby uwzględniał nietylko 
jedno stronnictwo polityczne będące w więk
szości w danej oliwili, ale któryby w odpowie
dni sposób ezynił zadość słusznym zadaniem 
mniejszości. Ku temu celowi proponujemy, nie 
przesądzając innych środków i sposobów, eze- 
by w mysi powyżej wy łuszczonych zasad ści
śle oznaczone były kwostye, w których obo- 
wiązaie bezwzględna solidarność, a w których 
dobrowolna. «

•  *

Ze S z o z e r o a  donosi ks W. Zarem
ba, miejsaowy proboszcz i dziekan, 00 na
stępuje :

, ¥  skutek odbytego zgromadzenia przed
wyborczego z Y kuryi dnia 25-go lutego w 
Szozeroa, na którena j .wili się jakc kandydaci 
ze swymi adjrtantami p Breiter i p Koza
kiewicz, pojawiły się pkkaty we Lwowie, jak 
i w Szezercu z firmą p. Kozakiewicza ogła
szającego tryumf sooyał demokratów, a n?- 
stęonie plakaty p. Breitera, zaprze .zające te
mu tryumfowi. Gdy jednak pismem z dnia 3 
maroa h. r. zostałem w zwany przez p. Pi trz 
Zarańtkiego, r td a to ra  Robotnika, jako prze
wodniczący owego zgromadzenia, do wypowie
dzenia , który z kandydatów otrzymał więk
szość i jaką liczebnie większość, ninieiszem 0- 
świadczam: Po mowach p. Br ńtera i Kozakie
wicza, które były pływaniem po błooie utartych 
formułek, wyrzekający sh na wszystkich, którzy 
nie ttcią w szeregaoh sooytlnyoh drmokratćw 
i radykałów, po obrzucaniu się wsaismrem 
kandydrtów epitetami, kwalifikującymi ich na 
kandydatów innego stanu, ale nie poselskiego, 
zamknąłem przemowy i poddałem kandvdatów 
pod głosowanie. Liczba osób, które podniosły 
ręoe za jednym i drugim kandydatem nie 
przekroczyła liczby 15 tu, która też w obco 
liozby wyborców zwyż 250 wynoszącej nie ma 
żadnego snaozenia, czyli że wyborcy ani za 
jednym ani za drugim kandydatem się nie o- 
świadczy, i“. *  **

Z R z e s z o w a  donoszą, i ,  włościanin 
Tomasz Szajer, znany Stujałowszozyk, został 8 
om. aresztowany.

*
• *

W  K a ł u s z u  prawybory z ku:yi o-tej 
ujońozyiy się zupełną poraź ą stronników Ro
mańczuka. Zaburzeń ma było żadnych. Prawy
bory z k iry i 4 tej wypadną podług wszelkiego 
prawdopodobieństwa również na korzyść Kan
dydata polskiego. ** #

Z upoważnienia Komitetu c°. - rainego ma
my zaszczyt zaproolć szanownych wyborców 
wi ękazej własność, okręgn Rzeszów - Koibuszo- 
wa-Łańcnt-Niskc-Rogczyoe-Tarncbrzeg na zgro
madzenia przedwyborcze do Rzeszowa w sali 
Rady powiatowej w dniu 22 maioa b. r. o go
dzinie 10-1 ■ przed południem dla porozumienia 
się w sprawie wyboru posła do Rady państwa.

W Rzeszowie inia 4 maroa 1887
A, Ądrztjjuńcz, F. Romptsch, Z. Hurodyń- 

sk„t J, Michałowski, R. Potocki, 1, lysikiewicz.
* •

Ze S z o z e r o a  otrzymujemy następują
ce pismo:

Ohcąo służyć dobrej sprawie, idąo po my
śli Komicetu oentralnego, odstąpiłem od namia
ru kandydowania do Rady państwa z Y kuryi. 
Tych wszystkich wyborców, którzy łaskawie 
dla mnie swe głosy preaznaozyó raczyli, upra
szam uprzejmie, by jt dali p. Moohnto&ieiru

Stanisław Woliński.* *
*

VT S t o j a ń o a o h .  wsi powiatu mości- 
.kiego, przyszło da a 1 b m — jak już do
nieśliśmy — do wielkich zaburzeń Rzecz mia
ła się tak. Żanda-m przybył do wsi. by are
sztować dwóoh włościan za przekroozenia, nie 
stojące w związku z wyLoram Wczozęło się 
zbiegowisko, wobeo czego żandarm sum odda
lił się i powrócił następnie w towarzystwie 
dwóch jeszcze żandarmów, Ludność miejscowa 
podburzona przez agitatorów, którzy ściągnęli 
się do wsi g bieś z oałego świata, ponieważ
właśnie nar-jatrz miały się odbyć prawybory
w Stojańoaoh i zawiiętie agitowali, był* i 
roznam'ętuiona do tsgo stopnia, że chmu
ra cała otoczyła tych trz ich żandarmów, gro

brze nam znanych panów w krótkich dłu
gich surdutach, chłopi m c ii:  się na wójta 
na słażoę dworską, zna dmVą ii ę ir ow j 
chwili na m eiscu tgrom&Jtenia. W  t*i cnwiii 
jeden z włościan, Micha! Olejnik, wypadł na 
d wór i na dany sygnał, fdyz napao był obmy
ślany, zbiegło się caraz kilkaset ludzi, kobiet 
i dzieoi.

Tymczasem w karczm: e ehłopstwo rzuciło 
się na wójta i na sługi dworAie o okrzyl .er 
„byj, win buda hołosowaty na pana“. Ozęść 
ałng dworskich nmknęl , przar okno, ratująo ży
cie uoieozką w pole. Pozostał tylho ekonom 
dworski, Który umknąć już nie zdołrł — ą wi- 
dząo groźaą sytuaoyę solromł się do magazy
nu wraz z wójtem, synem i bratem wójta i za
ryglował drzwi. Atoli tłum podburzony z okrzy
kiem „dtjoie nam ich" przeprowadził rewizyę, 
łamiąo i druzgocąc wszystko. Y/yłamawszy 
Irzwi od magazynu w dzik. s-. o ób wyoiągał 
jednego po drugim — katował i bij bez miło
sierdzia — podczas gdy dzieoi i kooiety doao- 
’’ły rozmaite przedmioty, cegły, kamienie, po
lana i t. d Gdy jednego zbito, t  nie drwal już 
znaków życia — wyrzucinc krwią zbroczone
go ni dwór — a brane się do drugiego*.#*  »

Z R u d n i k a  nam pis/ą pod datą 4 bm. 
Dzisiaj byliśmy świadkami podmoslei uroczysto
ści w powiecie. Oto ws*ysoy wyboroy z oałego 
powiatu mżŁdikiego, głosująoy z kuryi 4 -tej 
przybyli dziś do Rudnika, aby własoioielowi 
tegoż a maresiłkowi powiatu i już w dwóch 
kadenoyaoh posłowi okręgu wyborczego Nisao- 
Łańcut ofiarować pono*nir mandat poselski.

Gdy przybyliśmy na miejsce, naokoło pa
łacu — ludu jak nrzo-iół w ulu Mimowod oglą
dałeś się, ażnii nie zobaczysz i kramar.ęy i kup 
oów z swoimi towarem:.- Ale nie!.. Nie kapno 
temu ludowi rr głowic: — rozmowy wszyytkioh 
krążą koło jednej tylko osob;stoŚ3i, około osoby 
swego mtrazałka, swsgo posła!. Otwierają się 
wreszcie podwoje sali zamkowej, która wnet 
wypełnia się po brzegi przybyłymi z blnke i 
zdała. Widziałeś tam i księży i panów : nau 
ocyoieli i mieszczan a już najwięcej n»szvoh 
po zciwyoh, dobry-h obłopków, w pośrodsu 
któryoh staie ten, którego nazwisko njło  na 
nstaoh wszystkioh, staje F e r d y n a n d  hr .  
H o m p e e c h .

Zaledwie go zobaosono, wystąpił ozłom t 
Wydziału powiatowego dr. Loevy ■ Niska, 
który w ciętei a jędrntj mowie pocniósł zasłu
gi położone dla powiatu przes dotychczasowe
go posła naszego a dziękmąo mu z& lotyoh 
czasową wytrwałą i zbawienną w skutkach 
pracę prosił w imiemu powiatu, aby raczył 
przyjąć i na rową kadenoyę pi selski mandat. 
W lmien.u mieszczan powiatu mówił z orator- 
ską swadą bur mi* tez z Jiaurwa p Dąbro *rski 
a w imieniu maluczkich, w imieniu wieśniaków 
Józef Winogrodzki z Wulki tanewskioj, poczy
nając od słów Ewang św. „Z owooów ioh, po- 
zmois ich..."

Ł ty  w córach, kręciły siij n i  widok jak 
ten iudT-k ta?» cd pługa potrafi byó wdzię
cznym mężom tekim jak br. Homperoh, opło- 
wiek, który zoałem z*t aroiem się prz’z waay^t 
kie lata nie Bzuzędząc, zdroiia, ni kieszeni, słu
ży temu ludowi tek w powiecie, je ko ter i na 
ławie poselskiej. Po każdej mowie wznosiły się 
nieustające okrsyk. lu d u : „Nasz pos*ł niech
żyje! Hurra!* Z oblicza wszystkich wykrayku-
jąoyoli larjWO było —'To*yfc-ó, ia  ckrtyki ts  oy
ty  szczere, ta  poohodziły z gięli seroe-.

Rozrzswuiocy tera nasz poseł ^aiękowtł 
ze swojej strony wszystkim z» dotychc*a«ową 
ż>ozliwość i przyjmując ofiarowany sobte ma -i- 
dst, rn y ri* k ł spełnić swój obywatelski obo
wiązek wedi« '■umiem', solidarność a /Totem 
poliskiem zaobować i w każdej chwili wtdiei sił 
swoich przofwi.ó nad tem, by tej miłość i z»- 
uf«ma, jf-kia zyskał u naszego ludu, nigdy nte 
straoió.

Opuszczaliśmy podwoje pałacu z tem ży- 
ozoniem, aby każdy okręg wyborczy tak ży
czliwego ludowi mógł wybrać posła jakim jest 
hr, H.ompesoh I Żywimy też uiepłonuą nadzie
j ę , ża i wyboroy z kuryi '4  tej powiatu « ń - ’ 
cuckiego jak jeden mąż staną w dniu wyboru 
do urny, by jedni gir śnie dotychczasowemu 
“wemu posłowi hr. Hompesohow: oddać swe 
głosy ! F. A. S.

*

Z K r a k o w a  donoszą: Ks Aleksander 
Poniński, kandydat n i posła do Rady piństwa 
z piątej kuryi krakowskiej, p n e b y ra ł wczoraj 
i dziś wniekióryoh miejscowościach teg* okrę
gu wyborczego,. Juk się dowiadujemy, kr, Po- 
niński odbył kilka zgromtdzeń wiośoiaDskieh,

PRZEGLĄD s dnia 7 Marca 1897 łvr<vw.M
duszkę, dzierżawoę dóbr Wojoieoha Szmydt i 
rolrika Jana Zawalę ‘Wszyscy są zdeklaro
wani katoLey-demokraci.

łą.i kiłami, jeier. krok postąpią. Ino i zacrę’i > Ba których przyjmowano go z wieluim aap»łem 
dzwonić w kościele i w cerkw. na gwaK jednomyślnie obwołano jego kandydaturę.,
wrzeszcz ó w n.ebigluty ak, e ladniśc t ^grcmadzeaii, były bardzo i.itzns, a wywody
z przyległych wiosek zbiegać się zapięła. Oo- k* Poniń^kiogo zrobiły lader-aympatyaufr wr»
raz większa ciżba otoozyła śandam  iw, | >auia> W( goie kan-d^daturi ta zdobywa sobie
zabarykadowali się w chacie, jednej i brbmli \ z BMrJlL 00rłB BZ,rJza poparcie we
przez cs>ą noc. k .  ranem, gdy r szwś jieozon* kołaih wyborczych,
tłuszcza c/rsz gwałtowniej dobywać się zac ę- 9
ła, żandarm, widząo się zagrożonymi, po wy- j » * *
oaerpamu ws< elkioh pra wem prre jiswnyoh oi trze-1 A r e s z t o w a n i e  ks .  M i r o n o w i c z a ,
żeń dali ognia do napaś ł i  fn k j^ k  .*ago ^  Tarnopola donoszą: Przyareeztowanie księ 
jeden padi t-upom te m i i f o a ,  * dwóol żo s trło idfa Mij.0*;i0W^  ^ d y d a  a u. pos** du R .dy  
ci?*ko ranionych. \  . n e  odatą- j p, ńatwsk ,  piąte5 ’ kuryi, s tą p i ło  we wwiek,
pili napastnicy od oblęgania ianaarmów, aż ■ r -
dopiero gdy z Sądowej Wiszni przypędził 
szwałren ułanów, oswobodzono śanćtermów, 
którzy zaraz pizyare^ztowali erzeszło kilku
dziesięciu obłopów i poprowadzili ich do sądu.

*•  «
Na kuryę Y-tą okręgu P r z e m y ś l - M c -  

ś o i s k a - R u d k i - S a m b o r - D r o n o b y o z  
zatwierdził komitet centralny kandydaturę dr.

w dniu prawyborów w Berozowicy Wielkiyl 
Gdy ksiądz Mironowicz ij >w 1 się przed utzę- 
dem grn nnTra, gd-ie prawyoory iię odbywały, 
celem oddania swego głosu, żandarm przyałe- 
sacował go. Rozwśoi^kl iny lun i  okrzykiem. 
„odbić go, nie dać gou, ohoiai się rzucić na 
żandarma — cofnął się jednak przed lufami ka
rabinów dragonów, któryoh dia utrzj mania po
rządku wysłano z Tarnopola do Berezowioy.m -i u Y T  -T*— ------. 3 , -------  —  * ł  rządKu wysłano z Tarnopola ao Berezowioy.

Witolda Lewickiego, a .̂o z tego powodu, iż  ̂Ksiądz Mirunowicz, mimu próśb żindarma, nie 
zatwierdzony na Kandydata dr. Wiktor tnr p9j0ohfcó do Tarnopola, lecz pieszo
onowski cofnął swą kandydaturę, w skutek | odstftwicnJ  ^ stlA do tutejszego eądp. Teg, ea-
terroryzmu radykałów, K tórzy grooili jsm i i 
j igo rodzinie zamordowaniem, jeśli przy kan
dydaturze swej będzie obstawał.

•  •
O rozruchach w S i e m i g i n c w i e  pisze 

p. Tadeusz Barański właśoioiol tej w si: „Dnia 
1 b. m. zebrali się w karozmia wyboroy na 
pogaaanzę o prawyborach Mówiono o K*ndy- 
lataoh i zarządzono próbne głosowanie. Nagle 
jeden z młodyoh włościan Hryń Olijnyk po
wstawszy, zamterpelował w ostrym i wyzywa
jącym tonie — brata miejseowego wójta, Fe
dora D ardę: >ak się powata głosować na wl«.- 
śoioida obszaru dworskiego Tadeusza Barań
skiego. Otrzymawszy na to chłodną, a rac jo 
nalną odpnwieiź: „Mam lat 24, wolno mi gło
sować na kog« zoohnę“, Olijaik ndersył gn tak 

[silnie w głową, i i  Fedor Darda powalił się 
! aa ziemię. W  tej oh wili wszedł do k^rozmy 
■ Kuuma Darda, na-jzeinik gminy — a widząo 

oo się święoi, wezicał w imieniu swego u.zęds

mego dm i jeszcze izba radna zatwierdziła 
uchwałę sędziego śledczego o przyi rese-tuwamu 
księdta M ronowicza. Prócz ks Miro- owiosa, 
przyare Jftowanyeh jest 82 włosoiau z Berezo
wioy Wielkiej, kiórzy dopuśoioili cię gwałtu 
publicznego, rozbijając obejsole gospodarza F i
lipa Poinajnego.

• •* *
Z J  a ś 1 i s k nam piszą Wobeo waszyoa 

doniesień o prnam, gu prawyborów, opiewają- 
oyoh tak smutno, bo zapraviouych wiadomo- 
śmami o gouząoyoh a nawet krwawyoh bu- 
rzaoh, z oałą radośoią seroa zawiadamiam, że 
wybory te w Jaśliska,ah i Posadzie jaśliskiej 
odbyły się bardzo spokojnie i jsdrogłośnie. 
Wobi o jednomyślnej zgody nie podniósł nawet 
żaden z izraelitów głosu prze oiwnego. W y
brano jednomyślnie x a wyborców ’s kuryi usj 
pp, Haznera Franoisz!;a, Lorenca Józefa, Ni
ziołka Franciszka i Majdosza Michała, na kn-

‘ do rozejścia się, Tedaakżs roznamiętnieni a ryę 4ą proboszcza łacińskiego ks Karola Gar- 
podburzani cd dłożsr,ego cza iu, przez już do- baozcwsKicgo, pooztmistrza Władysława Oohę

K R O N IK A .
Lwów 6 mir ca

Bankiet Świftt artystyczny uczcił wczoraj
wieczorem znakomitego naszego gościa p. Aleksan
dra Ba idrowskiego bankietem, który w sali hotelu 
S.adtmiillera zgr imadzii około 60 osób, a v tej licz
bie kilkanaście przeastawicielek płci pięknej Sko 
rzystar, > z tej sposobności, aby dać wyraz uwielbie
nia dla p. Bandrowukiego w całym szeregu toastów. 
Fawiono sm ochoczo do późnej godzimy,

Konklirsa rozpieują : Rade szkolna okręgowa 
w Nisku na 18, w Dobromila na 15, a w Boohn 
na 20 posad nanczycieldkicb. Termin w Niakn do 
31 bm,, w Dobromilu do 15 kwietnia, a w Bochni 
do 10 kwietnie.

Byrekoya szkoły przemysłowe! we Lwowie
na posadę rzeczywistego nau.-zyoiek dla nauki ry
sunków odręcznych z poborami 1.500 rłr, r cznie 
i prawem do 6 doditków pięcioletni* h po 200 złr.
Termin do 4 kwietnia br.

Przemyaka izba sądowa odrzmiła reknrs so~ 
cyalit ty Zeiasrkiewicza przeciw zarzpjdzouemn j»go 
ars*towanin.

Nowa stacyr telegrafu otwartą zostanie 
z dniem 10 bm, w Koniuszknwie (pow. oroazki)

Konkurs artystyczny. Z okazyi zbliżającej się 
stuletniej rocznicy urodzin Adama Mickiewiczu ogłt,- 
sza warszawski lyaodnik iIlustrowany konknra aa 
illastracyę do dzieł poety. Artystom chcącym bi.ó 
udział w konkursie pozostawia się wybór tematu, 
dowolnego, byleby był zaczerpniętym z dz: eł 
Mickiewioza. lialszym wat nokiem jest-, aby rysunek 
był wykonany r  teu sposób, iżby siT nadtwał do 
reptodukcyi w lyyodnika ilustrowanym. Nagród 
wyznac7orc trzy: w kwocie dwuetu, sta i pięć łzie- 
sięciu rob’i, z pozostawieniem laureatom pra -a 
wlasn ści oryginała. Term.n konkarsu do 1 listę 
p-da br. włącznie.

Z Wyst.iąy obrazów. W przyszłym tygodniu 
otwartą zratanii w naszym salonie pośmiertna wy
stawa dzieł zmarłego przed kilkn miesiąnam. artyety 
Witolda Pruszkowskiego Z nowości wystawiono 
obecnie Angn itynowicza „Krajobraz po deszczu*, 
Eergmana „Portret pani B." i „Matka", Bełtow 
skiegc „Serce Jezneau (rzeźba), HarasimoTricza 
„Mariww natui a4*, Horodyskiego „Jutrzenką", Kru- 
ezewrkiego „K.-ajobrnz leśny", Makcarewioza „Caata 
na wsi", Malczewskiego „Rrsjobraz", Rozwadow
skiego „Dragon z r. 1726" i „Huzar z r. 1769“; 
Stefanowicza „Portret p. K-“, Szczepańskiego „Kra
jobraz zimowy" i „Brzozy*, Maryli z MłednioKich 
Wolsaiej .Ilustraoya do pow.iści" (Sweet boy z po 
wieści Jana Łady) oraz Kruszewskiego „Portret 
panny Maryi Zadiry Kltozyńskiej".

Człowiek z tatuowanem sercem na ramlenlu -
Policya lwowska aresztowała niejakiego Ambrożego 
Seitelbaoba, którego speoyalnością było wyłudzanie 
od kobiet pirniędzy pod pozorem, że się z tuemi 
ożeni Puiszek ten, nazywający się wedle potizeby 
raz Tist, a ra* Tosa Stefanem, n»loży do kateg-iryi 
as .braweów światowych, ma gLdkie maniery i wiel
ką inteligencyę, \ łada językiem nitmiecl im, fran 
euskim- angielskim węgierskim i amon ikim Ojzu- 
kiw: ł, kradł, wyłudzał w Europie i Amoryce, nawet 
W Ateyte i Australii Poszukują go władze Bukare
sztu, Budapesztu i Chcagc, Dj Lwowa przybył temu 
kilka tygoani z bratem swoim Ignacym, krawcem 
w Bnk^restcie, kiórpgo tntaj zwab:ł pod pozerem, 
że za wygrane na loteryi pieniądze niządd rakład 
krawiecki na wielką skalę. Jaki właściwy csl m:ał 
8eitelb«ch w spruwadzsmu brata d» Lwów*, nie 
wykryło jełzoze śledztwo energicznie prowadzona 
przen lwowską pelicyę O założeniu magazynu ro
zum e się nie było ani mowy; brat wę niecierpliwił, 
a Seitelbach, któ-y pomimo, ii już liczy lat 40, 
jest bardzo przystojnym człowiekiem, uprawiał t/m- 
izeseic swoją *pecvela śó — zwodził kooiety obie
tnicami mzłźeńitwa.

We Lwowie pomimo krótkiego pobytu zn* lad 
sobie już dwie taku ofiary. Przedst iwił się im je ko 
angielski oficer na pensyi Stifan Tosa. M wił, że 
ma 84 zł. emerytury miesięcznie, a prócz tego 
12.00C zł. właf aego majątku gotówką i... ko
palnię złota w Anatralii. Źe zaś wszystkie te bajki 
opowiadał Biodkobrzmią s; nu g osem, zawracając przy 
tem prześlicznemi czernemi oczyma, znajdował wiarę, 
a w skutku opływał w szezęśliwościaeh ziemskich, 
ś d;; ufność w siebie jeszcze zwiększyć, stał się tak 
bezczelnym, że z jednym z właścicieli kamienie przy 
ulicy Kazimierzowskiej rozpoczął uertruktacye o ku- 
ppo jego realności. Kamienica oszacowaną była na 
32.000 zł., a on miał w kieszeni 2 zł. Na zadatek 
kopne tej kimienicy żądał od jedsej ze swyeb ko
chanek 200 zł., motywując chwilowy brak gotówki 
najdziwaczniej Przeciągnięcie struny w żądaniu pie
niędzy od jedn j ze swych narzeczonych i przypad
kowe zdradzenie się, że prócz niej odwiedza inną 
kobietę, spowodowało zaaresztowanie uwodziciela. 
Przy pierwszem śledztwie na inapekcyi policyjnej 
spostrzeżone na lewem ramieniu Ambrożego wyta
tuowane czerwonym kolorem serco ł cyframi S A. 
i dwiema na krzyż zlożouemi sz .olani; To przypo
mniało nrzędnikom, żb inż od dawna w ad- 3 zamiej
scowe poszukają człowieka z takim znskiem.

Ambtos Seitelbach, wyznania mojżeszowego, 
cai byó rodem z Simand na Węgrs?“ch w komitacie 
aradzkim, z zawudu jest krawcem; ożenił się mając 
lat 18, po trzech miesiącach żonę opuścił i pojechał 
do Ame- yki. Opowiada o sobie, że pracując w ko
palniach dyamentów w Afryce, zebrał krociowy mc- 
jątefc; że jednak wszystko zabrali mu morze. Oaręc, 
na którym wracał zbogacony do Europy, zatonął, a 
on ledwie życie uratował. — W tej opowieści moźb 
być ohyba tyle prawdy, że v  istocie jakimś, może 
nawet nieuczciwym sposobem zarobił w Afryce zna
czny majrtek; alb że go stracił me w skntek roz
bicia się okrętu, lecz nu hulanki,

Folioya Temea/warr poszukuj: Seitelbacha za 
wyłudzenie pod pozorem małżeństwa 500 zł. Pro- 
knratorya badapeszteńska ściga go za uwiedzenie 
żony i córki pewnego krawca. Opętane przez siebie 
kobiety eklonil on do pojeohanit z nim do Wiednia 
i tum wśtód bachanulii w nocnych kawiarniach i 
restauracjach wyłudził od nich znnezną sumę pie
niędzy. Z powodu tej eprawy była nawet umieszczo
na wraz z listom gończym futogrufia Seitelbach** w 
jednem z pism bnaapeazteńsiuch i aresztowano go 
nawet w Kisjenó, ale ndało mu się ebiedz i zmylić 
pogoń. Władze bukareszteńsKie poszukują go za po
dobne sprawki.

Zaaresztowano również i Iga. ego Beitelbacha 
ze względu na to, iż nagromadziły się dowody, że 
on był spólmkiem niektórych sprawek swego brata 
Ambrożego.

Prośba do urzędu budowniczago m. Lwewa.
Otrzymaliśmy następujące pismo od mieszkańców 
ni. Pełczyńskiej z prośbą o umieszozbnio : „. .Pono
simy ciężary mielskie równie jak mieszkańcy 
innych ulic, bliżei śrolmieścit Dołożonych, a nrząd 
budowniczy traatuje nau po macoszemu. Zwłaszcza 
z Wiosną toniemy formalnie w błocie, bo chodników 
na naszej nlicy me ma wcale, a zgar ty wane błoto

nieregularnie jest wywożone, przejście z nl. Peł
czyńskiej na Zyblikiewiczr jest przeaewozystkiem 
w czasie odwilży niemożliwe. Sądzimy, że nie żą
damy za wiele, prosząc, aby nrząd budowniczy re- 
gnlarniej polecił wywozić błoto z naszej nlicy i aby 
przynajmniej zarządził wybrukowanie przejścia z ul. 
Pełczyńskiej na Zyi likiewioza, jeśli nie ma na ra
zie mowy o wybrakowaniu ohoduików*.

humorystyczną wa.kę plakatową, obrażającą 
w wysokim -stopniu powagę aktu wyborów, prowadzą 
między sobą dw»j kaudydrci socjalistyczni z kuryi 
piątej miasta Lwowa i okolicy, pp. Jan Kozakiewicz 
i Ernest Breiter. Oto próbka ioh walki:

Plakat p. Kozahiewioza opiewa 
„Zwycięstwo! Na wiecu ludowym w Szczercu 

dsua 25 lutego rb. prawie jednomyślnie przyjęto 
kandydaturę tow. Jana Kozakiewicza, malarza we 
Lwowie. Pan Ernest T. Breiter, majster od oszczerstw 
możliwych i niemożliwych, otrzymał 9 (dziewięć!) 
gło*ów na 80C może igr madzonych w pięciu salach 
włośoun. Włościanie zgromadzeni byli z następują
cych 20 wsi (następuje wyhezdnie)" itd.

Plakat p. Breitera przedstawia aytua-yę w zu
pełnie odmienny sposób:

„Pogrom kandydata klik aryatok-aoyi robo
tniczej i wyzyskiwaczy robotnisów, p. Kozakiewicza, 
widoczny, skoro ucieka się du nędznych i podł/ch 
ktenutw, aby tumanić naród — Na zgromadzenia 
w Szczercu oświadczyły się: S/czarzec, Dirytrze, 
Czerkasy Ho-ba<ze, Faikenstein, Ostrów, Piaak: (te 
same wsm wymienione są na plakacie p. Kozak.d- 
wieża, Przyp. red.) itd. za kandydaturą E neeta T. 
Breitera Przeciw było tylko kilku chłopów z 8ia- 
miaaówai ab^ahamowiczowsk.ej, kiełbaśników, i to 
za pieniądze oankierów wiedeńskich i pruskich."

Który z tych paaów mija się z prawdą?... 
Muże ibaj. Plakaty te — czy przypadkiem, czj też 
przedsiębiorca ifiazów umyślnie takie dał rozporzą
dzenie — rozlepmie są ne marach miasta prze
ważnie obok siebie. To powiększa efekt humory
sty czny.

Środek przeciwko zarazie nierogacizny wy
kryto — jak donosi Budap. Corresp. — w węgier
skim zakładzie Lakteryolcg:eznjm. Środkiem tym 
jest surowica tych zwierząt, które chorobę już prze- 
byiy i wyzdrowiały. — Mmister rolnictwa wezwał 
wszystkie Towarzystwa rolnicza do wypróbowania 
odkrycia.

Łączenie otyłości. I  syobg frarenski Hanryot 
dokonał świeżo baFdzo doniosłego odkryc.a, nr pola 
chemii fizyologiorue,, ktoro odsłania nam tajemnicę 
przem iaay tłuszczów w naszym organizr lis. Oto do
wiódł on, że surowica hrw1' a nawet sama krew 
zrwieri pewien szczególny ferment, podobny do 
dyastnzy, a nazwanj „lipazą". Ferment ów posiada 
ciekawą włataośó zmydlama tłuszczów, wskutek cze
go t ko we rozpadają się na kwas węglowy (dwu
tlenek węgla) i sole alkaliczne, które jni organ* zm 
nasz wydziel- na zewnątrz. Nie zdołał oi jesreze 
znależo orgnru, wydz dającego nowy ferment, który 
w sutowioy krwi przez 8 dni zacnownje swą ży
wotność i jest zdolny zmydlaó tłuszcze. Występuje

jak  i u zwierząt, 
zapasy tł i-

on wszędzie, zarówno n lnazi, 
g dnie się znajdują w orgauizmie 
sscżu do spożytkowanie

Na podi :awie tego odkrycia tłćmaozy się obe
cnie całkiem jaem uznana dawno zasada, że ruoh
nt.il ar dziej przyczynia się do i  ^pobiegania otyłośoi. 
Oto przez rucb wzmaga się cyrkamoya krwi, a co 
ułatwia fern antewi jegu zadanie.

Palić tytoń, czy nl* palić — oto kwestya
dnia, nad którą pi nie carskiego dwom i „towarzy
stwa" petersburskiego zastanawiają się głęb ki Ca- 
rowŁ małżonki. nianawiJsi widoku pań, zaciągają- 
cyoh się dymem tytoniowym, carowa matka sama 
namiętni* pal*'... ogtomus e/g ar* (spejyalae dii niej 
u sławnego Booka okręcony gacunen) i lubi jeśli 
panie w jaj salonach otaczają aię kłębami -dy uu. 
Zdaje się jednak, że większość pań saWoauje się do 
upodobania carowej małżonki i nrzestame palić. 
A przyznać trzeba, że młoda carowa w staraniu 
przeforsowania swojej woli poczyna sob*« nie tylko 
energiczaij, ale i sprytniej nie ograniczyła się na 
wydaniu sroeisgo zakazu p-.lenia tytoniu w jej sa
lonach- lecz i Ss.na agituje, aby panie i w swoich 
apartamentach porzuciły nałóg palenia, Do jednej 
z pań dwera miała powiedzieć „Prawda, że mąż- 
czyżai lubią, jeśli kobiety mają różowe palnezk., 
a ty popatrz na swoje palce, jakie one są brzydkie 
łółuo-zielone, ci dymione. Powiauam ci, nie pal tyto
niu, bo mężczyzn. calojąa twoie ust* malinowe
0 zmroku nie pozna, że c idu je kobietę i od, uog" i ... 
Kobieta, z której n«t dym wychodzi, jest równie 
wsf ętną, jak mężczyzna, z którego ust wybiegają 
przekleństwa. .*

śposóc odróżnienia masła oa Biargaryny jest
bardzo prorty, Niestałsrowaao maeło stopione w 
szklance, będzie jatmem i zupełnie przejrzystem, 
margaryno zas w ten sam “porób stopiona da płyn 
nieprzejrzysty i mleczny

Gwara zakulisowa Gwara, jakiej używają 
aktorowi j *a kuhsami oelrjo przbdewszy itkiem jęlr- 
uością wyrażeń i oryginalnym donorem „terminów 
technicznych*. Świadczy o tein najlepiej anegdota 
z teatru Bwmurda w Wiedniu: aktorowi Sehiild* 
irautow: zepsuła partnerka panna Reihenocrg
„pointę". Płonąc oburzeniem i boleścią, wybieya za 
kulisy i, nie obwńając myśli w Dawełnę, rzecze jej 
wprost: „Pani grasz, jak ostatnia św. J  * Nazajutrz, 
podczas próby, dwu punów z laskam., (ojciec i brat 
aktorki), żądają, aby przeprosił koleżankę. Czym to 
tfź Sohiildk-aut, t e  tłumaczy się, że jako żywo 
nie mógł u_yo innego wyr.,zu, bo to jest nazwa 
„techiiicz-a*, język zakulisowy taką, a nie inną na
zwę stosuje do tego, kto pbaje drugiemu „pointę* 
w dy&logu!

Bicykle z ir esy papinrowbj — tc najnowszy 
wynalazek w dziedzinie budowy welooypadów. Cała 
rama bicyklu, z którym robiono próby, zbudowana 
jest z t j mesy i mimo ujechania wielu setek mil, 
pod cięż imi jeżdż ;ami, po be rdzo lichych drogach, 
znaiduje się ten bicykl w zupełnie dobrym etanie. 
Całe maszyna z przy boran u waży tylko 20 fantów 
ang (9 kg.). Niebawem ma oyó zbudowaną w ś a 
gli; wielka fab-yka ram papierowych dla bicyklów.

Stan powietrza T. o 9 ram -ł- 2 R., w p»Ł
■f ł  B  Bar. 756. N icincucm y. Pochmurno,

Zmarli. W Kral owie Marya Kremepowa, 
wdowa po ś. p. Józefie Kromerze, znanym estetyku
1 histeryku sztuki w 73 r. życia.

Zajęcie
Do więzienia przyprowadzają nowego aresztąn- 

ta. Przyjmujący go uozorca ma do niego taką prze
mowę :

— Zwyczajem j ust u nas, iż więźniowie zajmują 
się teką praoą, do które* albo muią skłonności, <Jbo 
którą umieją fachowo. Jakie tedy zajęcie wycierasz 
ty sobie ?

— Aeronautyke!..
Czas płaci, cz*s traci.
Dać za kogo dawniej gardło 

Wszak nie zaprzeczycie, 
że znaczyło w naszej mowie 

Dać zu mego życie!
Lzidiuj grzeczność nie wymaga 

Podobnej udobyciy,
Więc kto za kim gardło daje,

Ten za niego.,,, krzyczy.

4 proc. P o ż y c z k a  k ra jo w a  z  r. 1891 
wypowieuzmna po 1 Maja 1 8 9 7 . Przyjmujemy obligacye te obeeme jakogotowhę. SOKAL i LIL1EN

D o r n  o a n k o w y  i  k a n t o r  w y m i a n y
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Nitki pajęcze.
'Westchmenie, to wyrzut dl* tertźniejbzości, a 

ośmisuh do przyszłości lut — przeszłości.
Dobroć i słabość, to dwie słabuści, dobroć i 

siła, to dwie siły.
Repertuar teatralny. D v  w sobotę po poła- 

dn,u dla młodzieży izkc ne, „Żydzi komedye w 5 
akraofc Józefa Korzei..owakiego, wieczorem o pół do 
8 mej szósty i ostatni występ Aleksandra BandruW- 
ekiego, artysty opery rrankfurckiej, po raz b ty 
„Luhengrin", wielka opera w S aktach a 4 odsło- 
nact Ryszarda Wagnera. W niedzielę po poł. „Jaś 
i Małgosia", opera w 8 aktach a 4 odsionacb Hum- 
perd ncka, W ieczorem  o pól do 8 mej „G iplana", 
opera romantyczna w 8 autach Władysława Żeleń
skiego. Występ pani Camilowej, Strassem, Korole- 
wicz, pp. Myszugi i Górskiego. W poniedziałek po 
raz tizeci „Niewolnice z PipiJórki", kou-edya w 4 
aktach Michału Bałuckiego. We wtorek „Trayiata“, 
opera w 4 aktach Verdi’ego. Występ Janiny Ko- 
roiewicz, pp. Aleksandra Myszngi i Gabryela Gór- 
nkiegc. We śrcdę po raz 4-ty „Niewolnice z Pi- 
pidowki".

„Naukę kroju-1
rystematyczaie prowadzoną podadzą w szeregu arty
kułów ,,Mudy paryskie “ najtańsze i najpiękniejsze 
ilustrowano pismo dla kobiet, Kaćda z pań, zapo
znawszy się z temi artykułami, będzie mogła bez 
pomtcy k awtzyni skroić dla siebie odpowiednią 
toaletę „Mody paryskie“ kosztują kwartalnie tylko 
90 Ct., półrocznie 183 ot., .ocznie 3'60 Ct., a 
prenumeratę należy przesyłać wprost do Adminiatra- 
cj. „Mód paryskich": Lwów ulica Łyczakowska 27.

teęść fikcnc.niOTUSk
Wiedeń 4 marca.

(Z.) Obawy spekulantów, ze dzisiejszy 
dzień rozpłaty nie przeidzie gładko, sprawdziły 
się. Suma wprawdzie niewyrćwnanyoh różnic 
kursowych nie jest bardzo znaczna, ale roz
dziela się ona n« kilkanaście firm, to też inte
resowanych w tej sprawie było dość wielu. 
Ogłoszono pięć niewypłacalności z powodu nie- 
wjrówraLia "óinio na sumę około 30.000 zł,i 
a co do dwunastu spekulantów, którzy nie mo
gli wyrównać łOO.OGO «,ł, załatwiono sprawę 
prowizorycznie w drodze dobrowolnej umowy 
i proiorgcwano dłużnikom termin wypłaty. Je 
den bywalec giełdowy dopuścił się nawet pro
stego oszustwa, gdyż w biurze likwidae Fjnem 
podał fałszywe kurta po których wrzekomo 
nabył papiery i zamiast zapłaou dyferencyę 
60CU zł., wyłudził kwotę 300(J zł., schował ją 
do kieszeni i ohoiał ueiec ao Pesztu, ale komi
sarz polieyi aresztował go na dworcu. Kłopoty 
z likwidacją tamowały cwobodny obrót gieł
dowy od pierwszej ehwili, a do nich przyłą- 
o*yło b)h jeszcze ponowne zaniepokojenie poli- 
tyozne. Oczekiwano na pewno, że bank angiel
ski znizy dziś stopę procentową, tymczasem 
nie uczynił on tego , przypuszczano więo, że 
Biery finansowe Londynu nie Lardzo różowo 
zapatrują się na sytuację W  Berlinie z»ś obie
gały wprost alarmujące pogłoski. Mówiono, ze 
Greoya już wypowiedziała wojnę Turcyi, a m 
wet kolportowano sensacyjną plotkę, że król 
Jerzy wyjechał z Aten i udał się do TsjszIu 
objąć naoselue dowództwo nad armią, ‘Wązyrt 
ko to razem z łożyło się na to, ie  kursa do
tkliwie spadły.

Osbacnie notowania:
Kredyty aurtr. 357-25, W igierskie 393 50, 

Anglobtnbi 152- —, Uifiony 285 50, Bankv er si
ny 25350 Lftndorbanki 232'—, Ludwiki 217-10, 
CzeimoWiecKii i -487"—, EibethjJb 264-75, U nita 
papierowa 100 90, srebrna 101-10, atLtkyaoka 
złoia 122-90, aust*. renta wal. hor, 100-70. wcj- 
gierzk złota 122*05, węgierska, renta wal. 
kor. 9915, dukat 5-66, 20 Lankówka 9-53—, 
mi iki 11-73, ruble 1-268/*.

Ostatnie wiadomości.
Z C e b r o w a ,  powiatu tarnopolskiego, 

donoszą : Podczas prawyborów napadł podnie
cony agitacyami tłum na komisarza wyborcze
go. wójta i właściciela Cebrowa. Komisarzowi 
odebrano akta wyborcze, a wójtom i pieczęć 
gminną Nadto trzymano w osaczeniu komisa
rza wyborczego i właściciela Cebrowa w lokalu 
wyborczym prawie do pierwszej w nocy. W y
słano do Cebrowa silny oddział źardarmeryi i 
wojska dla przywrócenia porządku i przyare- 
sztowan.a. napastników.

W  D u p l i s k a c L ,  powiatu zaleszczyckie- 
go pijani wyborcy, choć wybory z Y-tej kuryi 
wypadły po ich myśli, zażądali, gdy przystę
powano do głosowania z kuryi IV, zmiany ko- 
misyi wyborczej, a mianowicie przyjęcia w jej 
skład miejscowego gr. kat. ekspozyta. Perswa- 
zye, że to niezgadza się z ustawą były da- 
remnemi.

Tłum począł krzyczeć i grozić zburzeniem  
lokalu wyborczego i ubicia każdego, kto im 
się sprzeciwi. Wobec tego usunął się komi
sarz Ks. ekspuzyt, choć zwracano jego uwagę, 
że takie wybory nieważne, sam począł odbie
rać głosy, i odebrawszy je od 20 wyborców o- 
głosił się wybranym.

Starostwo — rozuini > się — unieważniło 
wybór i rozpisało nowy przy silnej asystencyi 
żandarmeryi. Śledztwo w toku.

óLaSagramf „Przeglądu
Rzym 6 marca. Prssos gabinetu Rudiri o- 

głoaił js.an'fest wyborozy, w któ/ym oświadcza, 
że ia polu polityki zagi&nio^nej rząd wfcski 
gotów jest popierać tylko tego rodzaju refor
my, która polepszą Ic-s chrześcijan podległych 
berłu sułtana Rząd włoski ohcc pomódz w stwo
rzeniu autonomii dla Krety, aby oszczędzić na 
przyszłość strasznych ofiar w ludziach Przeko
nany o tem, śe tylko zupełua zgodność wiel
kich mocarstw może osEozęJzić Europie wojny, 
której nnslępstwa nrwer obliczyć s:ę nie djr- 
dz , stara się rząi włoski szczerze i lojalnie 
o zapobieżenie wszelkim konfliktom, któte mo
gą pokój zamącić. Tylko pokój bowiem umożli
wi przeprowadzanie we Włoszech wewnętrs- 
nyoh reform, których domr.ga się opinia publi
czna.' W końou wylicza manifest te reformr i 
omawia ie azczegółowo. ,

Insbruk 6 marca. Sdjm HroLki 2 1  głosa
mi przeciw 18 odrzucił wniosek większości ko
m isji o zaprowadzenie b 'zpośrednioh wyborów 
w kuryi gm-n wiejskich, a przyjął wniorek 
mniejszości domagająoy s;ę j-osszerz*upa prawa 
wyborczego w kuryi mia^t i gmin wiejrkich 
przez zn żenie cenzusu poJatk wego w tyob 
kuryaoh.

Bsrlin 6 ma/ca W komijyi budżetowej 
parlamentu oświadczył imieniem rządu sekre

tarz stano Hollmanu, że powiększenie floty nie
mieckiej jest niezbędne. Potrzeba oo ncjmniej 
10 nowy;h krzyżowców 5 statków awizowyoh, 
2 kanonie ek, 5 wielkich pznoernikó * , 2 moni
torów, 2  pływających bate.-yi i 22 łodzi torpedo- 
wyoh Badowa tyoh statków rozłożona, ma być 
po rok 1900. Niemoy muszą być na morzu tak 
8dno jak Ffanoya, w przeciwnym rucie nie po
trafi ą utrzymać swego dominującego stano
wiska.

Kopenhaga 6 maroa. Ateńiki Korespon
dent duńskiego dziennika Berliny Jidendt 
i . ai rozmowę z królem greckim i w tej ro
zmowie iświadozyl kroi, że naród giaoki nie 
może dłużej znieść wzburzenia, wywołanego 
rswoineyami na Krecie. Także finansowa sy- 
tuaoya Gh-eoyi nie pozwala jej byó dłużej bez
czynną. (Jreeya nie jest w stanie utrzymywać 
zbiegów kreteńskieh, któryoh do dziś jest już 
przeszło 17.000. 0 załatwieniu łprawy kreteń- 
iki j przez nadanie autonomii nie ma nawet 

mowy, gdyż same K^eceńozycy nie cheą tego. 
Odwi,łame wcisk greckich z Krety jest także 
niemożliwo, gdyż dałoby ono muzułmanom sy 
guał do nowych rzezi.

Kanea 6 ma ca. Admirałowie upoważmli 
tutejszych konsulów, aby udali się do Selino i 
starali się o zan>3shame oblężenia miasta Kan- 
dano.

Okrętom greokim pozwolono komuniko
wać się * pułkownikiem Yasiosenr.

Londyn 6 marca. M izbie niższej oświad
czył Baltonr, że wysłany cnegdaj do króla 
g-eokiego telegrum podpissli posłowie opozy- 
oyjni, nie można go j.u ta k  bynajmniej brać 
za wyr*z opinii parlamentu, gdyż ci, którzy 
podpisał* ten telegram, uie stanowią nawet 
szóstej części izby. Zdaniem mówoy, wysłanie 
tego tel-gramu nie moż& mieć żadnyoh poważ
niejszych następstw.

„Biuro Reutera" donosi, że kontradmirał 
Harries, dowodzący eskadrą angiolsżą w zatoce 
Suda, zaprzecza jak na,kategoryczni*.] rozpusz
czonym w Europie pogłoskon o rzekomem fa
woryzowaniu arków przez floty europejskie. 
Admirałowie nie protegują an. Turków ani 
Greków, a o ar a ją się jedynie zapobi^dz rze
ziom.

Ateny 6 maroa. Rząd postanowił zmobili
zować ostatnie dwa powołania razsrwy.

Kanea 6 marca Jeżeli ty lro  burza nia 
stanie temu na przeszkedzie, wyląduje dziś 500 
marynarzy europejskich w Polikora, aby uwol
nić w danym razie nawet przemocą, zamknię- 
tyoh tam muzułmanów.

Londyn 6 maica. W  izbie niższe oświad
czył B_lfour, że wczoraj wręczyli ambasadoro
wi* Percie uzupełniającą netę domagającą się 
wycofania takie tureckiob wojsk z Krety.

Wiedeń 6 nr-rca, Fremdenblatt donosi, że 
prezes gabinetu nr. Badem udaje się dziś do 
Pesztu zakończyć z rządem węgierskim roko
wania c odnowienie ugody i powróci tu t  po
niedziałek.

Ateny 3 marba. W  arsenałach i magazy
nach rządrwych rozwinięto gorączkową dzia 
łalnośó. Parowce transportowe przewożą bez 
przerwy ogromne ilości broni, amunicyi i Środ
ków żywności do Tessali.

Londyn 6 mar"» Do limes 'a donoszą z 
Aten, że skutkiem niedostatecznej blokady po
łudniowych wybrzeży Krety okręty greckie 
wyładowały na ]ąd anaczne zapasy środków 
żywności tak, ża woisko greckie n* Krecie za

opatrzone jest obecnie w żywność na trzy mie- 
siąoe

Kanea 6 marea. N* rozk&i admirałów u- 
da e się do Solino jeden argielski, jeden fran 
suski i jeden rosyjski okręt. Angialski tancer. 
nik „Rodaey“ z konsulem engiel8k:m na po
kładzie już odpłynął tam i prawdopodobnie 
wysadził swi, nałogą na ląd, aby tworzyła 
eskortę konsula który udaje się dc obr .tu po
wstańców. Obecnie znajduje się w Selino siedm 
okiątow wojflnnyoh, które w razie potrzeby 
m gt "00 żołnierzy wysadzić na ląd

Mówią tu, ż i pow»tańey opu ciii swe po- 
zycye w Akrotiri i drogą morską udali się do 
Apokorony.

L śŁ in  .i. !pty tta 
H>i*. O. K a c z o r o w s k i

mi« zkr: Lŵ w, ul. Sobn-1 iago nr. 8, pi»rwsr» piso-t. 
CuOłŁ placu li ryasliłjo i cci. »a Dicmari 3ituc:n« zęby 

po możliwie przyktęp r̂eb etsach.

Spĉ yftlistf w chorobach uszu, nosa. gardłi I krtani
Dr, Z ygcnuat S p a ik e

b. cBjbtent - demonstrator kliniki ohorób nszr prot. 
Gmbern, leaorz kliniki laryngologicznej pror fetorza 
w Wiedniu ordynuje 0Ć I!— I? I 06 3 —5 ulica 

Grodzickich I. 4, pierwsze piętro

HOTEL ŻORŻA.
Lwów — Plac Maryaoki 

Przyjechali dnia 5 marca. E. Btanowska s 
Bi .dek St. ZakrzyńcKi i B 3rzetki z Krakowa. 
A. nr Fredrc z Bieńkowej Wiszni. S hr. Miero- 
szowsk. z Rudołowio. K. Zenowicz z Wołynia. J. 
hr. Młodeck; k Manoeterzysk. A. Gaszyńeki z Wie- 
doia. L. Kiom z Okna. F. Philipp z LoLdynn. H. 
Marchot z Paryża P. Bartolai z Miszkolca. M. Hn- 
netij z Tokay.

H O T E L  E U R O P E J S K I .
aLBER l' 6ZKOWRON 

Lwów — Plac Maryacki.
Przyjecnali dnia fi meroa A. 1'iscnler c Wie

dnia. Dr. Ładyszynski z Sanoka. F. Bassakas 
, z Bueżan. D. Udryoki z Mostów 8. Trojan z Ko 
marna. W. Adam zc. Stanisławowa R. Krakowska 
ze Stanisławowa B Pilaw weki z Brodów, W. hr. 
Wnlański % Bukowiny. Di. D-użlacki z WieUczki. 
A, Kaempfe z Rrzyosi. F. Krokowi ki z Jagielnicy. 
K Skibniewski z Podok rosyjskiego. Górecki c Prze
myśla. F. Doppler z Czerniowiec. K Panler z Za
leszczyk. A. Kiepach ze Stanisławowa

P r z y  c h o ro b a c h  d z ie c ię c y c h
ktorn tal; często wymagają środkow kwas; mszczą
cych polecają‘leka-ze zk >:zglęiJu na łagodny sautek 

najodpowiedniejszy

iq s s #
.  —     W, WM "I
.KLAWA *LK A J<Tr

zwłaszcza p rzy  kwasach żołądkowych, szkroflach 
rhachitis zawałkich iip. przj katarach oddechowego 
narzędu i kokiuszu (Monografia radzcT dworu 18' 

schners o Giesshilbl Puchsteinl (1Y).

HOTELE K
B E L L E Y U E  i

JAN0WICZA
M E T R O P G  L

we Lwowie.
Przyiećhali dnia fi marca: Dr. M Eberson z 

Ti.mowa, R Moor z Krakowa, J. Bernfeld z Prze 
myślą, N Jaegier z Warszawy, N. Kormaim z Ber 
lina, T Gutharc z Sanoka, E Ortyńsk: ze Stanisła
wowa, L. GabTcb z Wiednia, J. Janosz r Harklowy 
W. Balicki z Bochni 2 Zegzda % Siebenbergc, 
M. Piskozób z Kołomyi, K. Sierakowski z Podola, 
Z Kamieński z Moskwy, L. Raazicnowski z Pragi. 
M. Arend irozyk :: Bolechowa, Z Dąbrowski z Pod
górza, A. Nowakowski z Wadowic, J. Bąkowski z 
Jarosławia, A. Dr. Różycki z Opawy, A. Hryna- 
kowski z Gniwama. B Crachowaki z Kalwaryi, 
Z. Borkowski z Tarnopole J. Filipowski z Wie
liczki

i N a d e s ł a n e .

pod firmą
A n n a  S z a łk ie w ic z  dawniej P a p m s  

przjjm uji i ^ykonuji zam ów eria ^a1* dswniej tak  i obec
nie b e *  i a u n y e h  p r z e s z k ó d .

Rozsiewane (pra\”dopocohnie j .-zez niegodną konkn- 
rencyę) potworne wiadomości o osobie prowadzącej maga
zyn h:( w y m y s ł e m  p o z b a w i o n > m  w s u - l k i e j  
podstaw y, a obliczonym na to, aby korzwstrjąc z n ie 
zawinionego nieszczęścia pozbawić egzystencyi kob ie to  
z czwo-giem dzieci.

Rok zaioż <?nia 185L 
Dom Daniowy t kantor wymiany 

pod firmą
AUGUiT SCHELLENBERG I SYN

Lwów, ul. Ka rola Ludwika L I  7 ęmaehu 
dyreacyi gak Tow. kredytowego ziemskiego
kupuje i sprzedaje wszelkie papiery wartościowe i 

losy tak krajowe jak  i  zagraniczne oraz ,

LOSY NA SPŁATY MIES'ĘGłNE
pod jan  najkorzystniejszemi warunkami

Wydawnictwo gazety losowań „tiadzieja“ pre
numerata roczna zlr. 1.70, na prowtncyi złr. 1.80.

■eay.JTOST'
Wiedeń 5 maroa. Notowania wiroroma. 

Kredytj 35125, węgierski® kradyty 387‘OC, 
anglftnank 250 00, bankv«rfe 279 00, unson- 
-yank OOjOO. ilndarbank 237.00, staautbahny 
23900. icmoardy 8^.75, albaccaU 26100 akoy* 
iytomows 122,(0 runa 230.00, a’mny 78.6C, 
ront* maiowa 100 05 wę^ to^nn i 
fi' taranki* 41 —. »%rk"' 58 73 rib!* ISf 76

P IERW SZY  GALICYJSK I

DOM DLA ZIEMIAN
,/ .u

r«rtr Lwiiwin, uli&a Jagiellońska liczba 15*
poleca do wiosennych zasiewów

pierwszej jakości, zupełnie niezawodne, badane przez kra jow ą stację botaniczno - rolniczą? w  T)ubla- 
nach z gw arancją za oryginalne pochodzenie, wysokoprocentową siło kiełkow ania  i  czystość ziarna.

ś r
„ ©

Konicz czerwony 
gruboziarnisty
Konicz biały 

EComcz szwedzki

Lucerna oryginalna 
francuska

prawdziwa pro- 
wanska

to «u  -ak
to<0 -o

o

Buraki pastewne:
MAMUTY czerwone 

dłupie
GBE^NDORFSKiE

oKrągfe
ECKENOORSKIE wal

cowate i t  p.
MARCHEW OLBRZYMIA 

biała i pomarańczo- 
wu-żółta

a>

oc

to
Oi

«

co

Kukurudza oryginalna 
amerykańska , koń
ski ząu“ 

kukurudza węgierska 
„koński ząbki 

Kukurudza Cinąuantmo 
HuKurudz^ Fignoletto 
Grochy wszelkiego ro

dzaje
Łubin-: biały, żółty, 

niebieski 
iBobik koński

Z a k ł a d  w o d o l e c z n i c z y  

C h a m c a
w Ziakopanem 

otwarty cały rok, urządzenie jak najlepsze.
Ceny baidzo przystępne.

Catan położnii toni mi uzyi.. s nltkMrycL rntaurstorOi
i*'- Jo pnblicnij wiadomość k«

sw en poi

Wyka czarna
Wszelkie nasiona t ra w  w  najlepszej jakośc i. —  Mieszanki tra w  na długotrwałe łą k i i pastw iska

— podług prof. Wernera.zestawione z najlepszych traw  i roślin pastewnych, ściśle zastosowane do dawnych właściwości gruntu
N asiona sz lachetnych  gatunków  zbóż ja ry c h  i t  d

Muszyny roinioze. Nawozy sztuczne.

P I W O  O l Ł O O i M S ^ I B
■ptMdsji as nu i*i i *»lko oaatop %c fin j  

T A .r i. T e l c h n u l ,  JagisUodski- 
S U tu l i  T o ep fer  ul Trybm otui. 1. 18 
Jó*e* L b r lio *  kiwiim.. in tr iin  
J ć i : t f l l e i  »- J^iillośiki I. 18. 
r3an 'n£a i Ju  nr idu 
K o w o t r n lU  J. Eoparaika 4.

w u n k  bolr-m u. 
w ł»* u  o i | - « .*i hJ. frrounk* I 79.
A. W o lh c r ,  SykstpsKa S4.
•FUiSI iB ►•I Ol » .*aoww»

*r«r> r l i k l  u. r«»tra'iną aaprsoH* Kościoła Jmucklwr 
Amt. RutanncyL kolij owe.
b. **t»f al, Sobimkiafc.
H S a iib n r) *1. Kołłątaja, tóg Ka*in>«nowaki«j 
fil. K Tfcnaier Chonicsyaak 
fe lo lu L  L u d e u ,  Skarbirowika.
J o - a lr a n  S o th b * * {  Kaśnltnowika.
D i1 k aeu le i,
J a k ś i  L iiw en h eok  u. TryDuaaliki 
W ilh e lm  krlim K L , oł, K uuukjofiu ,
J t  < H i iior K rakow ua 1, 7,
Wtadystii** B o ta l i  ki, ul Sitprrckicb.
W ah a  A a^rhito ,Pod rv  aLą“ KoparLika 10 
•I6*ef J a n h o w a li  ul. Halicka 
k a w ltsk  jk o e im ik f plac wyLtawy.
Hłówai aaatfp. ro i akład aiw* »«cxLuw«go u pp. Otyacz* Willa , gvaa al 

Bogoria* «ki«gi L 13- r̂iafoa Nr. 6. skład piwr flassmowegr a pana S Wiu ,n ni 
Sykstoska t. 14 Tnefoa tir. 149.

Na przy 'złość ogłaszać będę h*adej modzicL w pismaoL iwow- 
akuil nazwiska restauratorów, kuórzy piwo vkoeimtkit sprzedaią a 
naatc zastrzegam sobia wystąpić w drodze sadowej praeoiwko 
■praedaż]’ obcego piwa pod marki okoounskiego.

Jar. Gńte browar w OkboIkIc.

NAWOZY SZTUCZNE
każdego rodzaju

d o s t a r c z a j ą  w s z ę d z ie  u z d o ln io n a  do  k o n k u r e n o y i

F a b r y k i  k w a s u  s i a r c z o n e g o  i n a w o z ó  <
s z t u c z n y c h

Biuro oentralme w Reinrinhgasse nr. 27.

K otw iczne

L m l m t .  Cę s IcI  e m p ;
z apteki Richtera w Pradze 

.znane jako ziukomit us..iii rzające 
natie-anie; po '■enie 40 i i  , 70 kr. lfl. 
do naoyoit we wnaystktoh aptekach. 
Tego powszechnie Biubionege środka 
doaiewegs należy zaw** krótko a w% 
złowai > iąda*

Hlohtera Ł tc tu e s t  i  „kotw tcą-

i ty łku  liie lk i. opatrzuce znaną 
fnl̂ ry-zr.ą „kclwioą“, 

t m  u  prawdaw#.
Itokim ntó f*l a*v;_ km i tom

K A G A Z T N  SPE C Y A L M Y  i  8 Y E C Y A L M  P H 4U O \V X iA

l f l )  10RÓW  d l a  D ZIEC I
póztry  k ieosl

■we Ł w c w l e ,  K a l i c l c a .  1 .
C triy -iu je  na akłalfie  ■ ryko,.u ie wazelkr garderebe dla dziać., — panianak 

do lat 16, chłepcow do lat 9 z naoblirą ttarannójcią i nia wykłym nykiem
Cen' pollciL sumunma. Zaaowieuia ■ p u w ii -yi zał tnia punktualnie i od 

wrotną poczt*

Sztokfisz
już moczony po 40 et. kilo. 

Moskaliki w piklaofi 1.50 fassezka 
śieu*.ie rwijane a oebuiką 1 80 „

„ opiekane marynowane 2.20 
„ bei. ośo: maryn. 3.20 faseczka 

Również w puszkach Ł/ł kilogra
mowych po zł. l.

Sifedzie marynowane, Sandacz, Ło
soś i ps rągi odmorskie w ausoiku. 
Sandynk w oliwie po 25, 82, 46, 

65, 80 i zł 1 1.50 puszkw. 
voLe",a handel

Sc. Markiewicza
we^-iwowib, Rynek liczba 42.

1000 kop zarybku
karpi sziaohetnyob, morawskinh, 
Spiegel-Karpfen, i Krakowskich/ 
jest a nabycia w gospodarstwie 
rybnem hr. Kazimierza Łubień
skiego w Krakowea pod Radym

nem Zarząd dóbr._______

F Zblteka
w N in ti f t  koło 

Oiomenca 
w TÓb mozaiki w 
■zkia kw groby 
ołta. Bożtgo Cia 

la  i groby s 
L onrdti zoztał r 
n rn  ■ iw Papia 
Sa tao n r XU1 
odznwrone. U- 
xna. i. katelickc- 

hologioz?.ąi akaiam ii w P atłrshnrfu  nia- 
mi«ckla’ ziiiyi r ^a-ogtodzU IUaitoowana 
cenniki franco Dostawa poć Bwaranc. i .

.Y łijtiu iH /.y  H k la d  t o w a r ó w
•piyoznycr- i ■ecb«niaztiyub 

B* C o p a p n i n l r i * * ! *
wo Lwowie plac Iialicki liczba 1.

poleca po 
cenach 
najtafi- 
azyoh o- 
kulary, 

ćwisiery,
. ~ lornety

barometry, ciepłomierze, mikroskopy, lupy, 
kompasy, taimy miernicze, rajscaigi it  >. 
I  rza.< l/,-“i i i e  dzionków  elektrycznych. 
Zamówienia z  prowincy załatwia nunKtu- 
alnie odwrotną pocztą Wszelkie naprawv 

n a j l a i n e j  i n a j r y c - U le j .

Najnowsze Parasolki, Paski, Gorsety poleca w wielkim wyborze l v £ i i . ' ł Ł , © ł . e .5  ć L - w a g -
L w ó w , p la c  H a i j a c k -  J. 8-

t a k ż e  u lic e  B s M tb a  lie c b n  14.



4 PRZEGLĄD b dała 7 marca 1897. A

Wiedeń YI
jflarialillferstrasse §1—§3

Suteryny, parter, mezanin I. piętro.

Dalej szozególne nowośoi nadeszły 
w towarach

Jedwabnych
i

materyach do prania.
w najlepszem wykonaniu.

Najtańsze ceny, uznana rzetelność.

S E Z O N  W I O S E N N Y
1 S S T .

nadeszły metr po 35, 40, 48, 50, 52, 56, 58, 60, 65, 78, 86, 90, 92, 95 ct. złr. 1*—, 1'05, 1*15, 
1-20, 1-25, 1 85, 4-40, 1*45, 1 50, 155, 1*60, 1-65, 1 70, 1*75, 180, 1*85, 190, 195, **05, 210 , 2 25, 

2 80, 2 40, 2-45, 2-50, 2 60, 2-70, 2 80, 2*90, 2-95, 3*15, 3*50, 3-30, 4-65, 5 60 i t. d.

i w każdej cenie najnowsze materye modne we wszytkich odmianach
i pozycjach kolorów.

Najładniejsze i najwyszukańsze

Dla prowincyi zbiory wzorów illustrowane cenniki najświźsze nowości zawierające na żądanie gratis i franko.

y lJ  jf T ■1(1 I Proszę przy zamówieniach wzorów podać o ile możności dokładnie cenę i gatunek, jaki jest pożądany,y aby można właśnie z tego gatunek jaki 
I I C m L I I u  » jest w guście zamawiających, jak największy wybór~wysłać.

N a j l e p s z e Pożywienie dla dzieci! |
Leona M«nL sa, Ooboia i Fraadm ana i Wolfa Caoppa.

C U A w m j s k ł a d

C l l a c o m e l l e c o  pierwsza
wiadeńska «ąc*s# dla dziaci. Do 
nabycia a  Z Ba ’k ’n  a zad aptak. 
i w drogaaryack K Sklepińskingo, 

Mankeaa, Coboia i Frandm ana i Wolfa Caoppa
Cana malaj puszki 46 ct-, wialkiej 60 ct.

Alta k. k. Faldapothaka Wian I Stafam alata 8. Dziaania 3 razy rozaylka.

Teatr hr. Skarbka, i Wydanie pi<tte
W  niadaialf popołudniu

Jaś i Małgosia
(H&naal nad Gratal) 

opara w 3 aktach a 5 odsłonach Ł g e l  
barta Hompardincka.

Z rapartnaru opary n idw srn tj w W iadnin 
0 8 0 B T :

Piotr aao tlan  
•a rtrn d a , jago tona

MUgosta 1 kb 
Cnrownioa 
Dach nocy 
Dach roay

OdraU
Skalska
Bohuss
KozTW.kf
Kaiprowiczowa

Bronikowska
HUszowska

mm p o l s k a
C z ę ść  d r u g a

f f - C o z c - w t y n y  i  -tj-

obejmuje

N a P o st:  
BUDYNIE: S i™ 1*, z jabiek, ro- 

dzenkowy, z kartofli i-1. p.1 
Wszelkie L E ^ U i f lN Y  ja k  : chlebowa 

1 t a r t y c h  j a b ł e k ,  czekoladowa, biszkop
towa z jabłkam i,jabłka  w ciei :ie kruchem itp

dzind!*dachyI*1p iara ik i. I t ó s j i f r i ę  Omlety, S trudle , Charlntij itp
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w doaku, «  lada, przad domam 
aicy i w niebia. 

W ieczora*

czarów

GOPLANA.

Naukę o przyrządzaniu Ryb
3a.3c:

Szczupak faszerowany po żydowsku. Do
skonały szczupak opiekany z kwaśną ka 

- . . , - , .pusta. Karp z papryka, Leszcz z chrzanem
p a S ^ S f  Majonesy, Auszpiki i. t. p

P i  n a r  /, ekonomiczny z niższą szkołą Cena 8 0  e t .
ralnicza poszukuje posady w każdym cza ~
sie. Adres J. K .'p. r. Rzeszów. 3 - 4  p,< przesłaniu przekazem pocztowym
—  f i —c i  .. , ■ , t l t l  ct. wvseła tranko D rukarnia narodowaP o t r z e b a  szatarki obznajoimonej , wów Hotp, ?  s  Manierki i Spt 
iruntownie z gospodarstwem komeccm i . —  . . .  — .
Warunek aby służyła najmniej 5 lat w i młoda, inteligentna poszukuje
jednym domu. Posłać świadectwa Zarzad ,JllPJscc do gospodarstwa na wies. b. Z. 
dóbr Źurawce op. Lubycza królewska. I P- restante Lwów.
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P o t r z e b n y  ekonom 
ny, pracowity

trzeźwy, sumień L ę * « tę * >  egzaminowany
dobry rolnik. Zgłaszać się1 posafly Adies Władysław restante la i-  

listownie franco do obszaru dworskiego1 lloP°>

1 - 3  
poszukuje 

to Ta 
1 - 3

Antoniny Ertel, Koralnicka 
pryw atnych0 oajmps/.e i najtańsze resztki wełniane, 

.... Irhustki do nosa, pcrkale, ręczniki. 1—3

Ruskawieś, poczta Dubiecko. 3-3 T y l k o  u
W e z e ik i lc h  informacyj pryw atnych8 naii., '?P*ze

handlowych i asekuracyjnych jakoteż za 
łatwiania interesów z tych działów podej-l M a j ą t e k  w ziemi, około 3000 mor- 
muje się zdolny fachowiec. Listy z marką ś«'.v, dochód z dzierżawy i lasu przeszło 
na odpowiedź pod J. S. 100 biuro dzień *ó.O## zł jest z wolnej reki do nabycia 
ników i ogłoszeń Plohna. 3 8 Ładny dom i park. Przy hipotece zostanie

C u k i e r n i a  Wierzbickiego poszukuje PTZ.8®*¥ 200.000 zł. Dopłata nieznaczna, 
ucznia do praktyki. 2 —4
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Powietrze lasów iglastych w pokoju
otriymu e sif rozpylanie

Kadzidła sosnowego

Pricz mil*go l.śnego zapachu, po lada nito- 
ssicowana własności bygieniczna. Oizyazcza i od
świeża powia(rz* miaszkań w wysokim stopniu

Flakoa 60 ct., rozpylacza od 24 ct. do 3 złr .

Jan Ihnafowicz
LWÓW . sklapy własna uMca Eapernika 1. 8, ulied
Halicka 11. KRAKÓW • 8ukiannic( 1. 20 CZSR 

NIOWCE : Ryńsk 2.

Palcie tutki

O w a  frontowe pokoje kawalerskie za 
raz do najęcia Długosza 14. 2-2

niekoniecznie w gotówce wymagana, 
sować J  S. poste restante Sambor.

Adre-
__________________ 1-3

1’o s t z u k i i j e  się na letnie mieszkanie 
. , . ,  w suche urządzone pokoje z całym utrzy-

w wieku sre nian,em w"ra^ie przeciwnym z kuchnią,w  Z a r z ą d c a  ekonomiczny w
dnim, rutynowany gospodarz, poszukuje na w9j juą, z(]r0wem miasteczku w okolicy
odpowiednej posady zaraz lub od 1 kwie- górzystej, blisko lasu i rzeki Adres „Wii- 
tnia. Adies A. E. Ł. 186- poste restante iegjatura“ S. poste restante Lwów
T arn o p o l. 2 i \ .  . . .  , -----------T - — — -----„  . -------r i t  . . . — - -i *10 z . ł r .  odhierzP, kto wyrobi miejsce

KziMl<*H il6 ł> r  z akadenuckiem wy- 0lj j kwietnia 1H^7. Agronom w średnim 
kształceniem agronomii, wszechstronną wiekUi ionaty (lnał. sain., ■>(> lat praktyki, 
praktyką z Prus i kraju, poszukuje^posa- zaopatrzony w polecenia i świadectwa z

Gry towarzy:
dla s'araiych i dziaci. 

P nybery  do p ra fenn ia

\ • 1 . • • Z ni i r 4*aupaiiAOHj w uuicuciJUct » eiłiauciiinti
- rządcy najchętniej na tantyeme. Chlub- pierwszorzędnych gospodarstw, obecnie w m  

ne polecenia . świadectwa dostojnych osób, miej 9zllkrt poRady od 1 kwietnia r. h ■  
kaucya Uwiadomienia do bezpłatnego bio-;jako rzadzca ekonom, ]ul, też kasyer, "  
ra  zamówian BImpressa Lwow. 2 L '.rachmistrz, magazynier składów zbożo- 

Z a r z ą d  dóbr Obiadów poszukuje za- wych, inateryałów budowlanych etc. Obe-

tuo-
, ,   oferty uprasza sie pod lit.

z uprawą chmielu. Odpisy świadectw przy-’St. E. 137 na ręce W. Pana Plohna, bióro 
słać, nieuwzględnione nie zwraca się 2-3 ogłoszeń we Lwowie adresować.

Zarząd dóbr Bors-.owioe poczta
i kolej Niżankowice m a do sprze
dania

BU RA K I
na pasze po 68 centów i o w i e s  „Mon 
tr a u i“ Bardzo plenny po 6 50 za 100 kilo 
z odstawą do kolei w większej ilości. 1-4

Z® ob iad  udzieli francuzkiego języka 
„Satelitte* ressante Lwów. _____  2-3

E k « n o m  kawaler z dłuższą praktyka 
i dobrami rokomandacyami, prtrssbny od 
aa ro a . Odpisy świadectw pod W. M 
w Lalowia p Biecs.

P otrzeb n y  je s t zaraz ekonom na 
ordynaryę, przesłać odpisy świadectw
Zarząd dóbr Tustau p . Halicz^_______3-4

E r z ą d  pocztowy w Podhajcach poszu 
kuje ekspedytorki z uzdolnieniem tele--
graticznem . _  2—3

I> l»  urządzeń i rekoBstrukcyi gorzelń 
browarów, rafineryi i pojedynczych części 
poleca sie firma założona w roku 1852 
August Schumann Syn i Spółka, Lwów 
Dworzec Błonie 18.

D o  w y d z ie r ż a w ie n iu  bardzo ta
nio trzy folwarki 15tx> morgów, blisko 
Lwowa, adwokat Dr. Błażejowski Lwów

Zarząd dóbr Ossowce, poczta 
loco, m a na sprzedaż 50 cen tna
rów m etrycznych

koniczyny
zdatnej do siewu, czystej, wolnej 
od kanianki, której tu nigdy nie 
było w cenie 50 zł, za centnar.

D r  T*® 1* i&akelegro 
P o r a d n i k

w chorobach płucnych
do itkbyola w księgarniach

Ekonom i leśniczy
iraktyczny w jednej osobie, kawaler z do- 
>renii świadectwami, obeznany dokładnie 
: manipulacyą kancelaryjna w obu zawo
dach, poszukuje posady zaraz. Przyjmie 
także w większym majątku posadę pisa
rza ekonomicznego- Łaskawe zgłoszenia 

pod 8. H. Strzeliska nowe._______

Św iece i cukier
p o t a n i a ł y

tylko w nkjtihszym handlu

Jana Baczyńskiego
Lwów Akademicka 8.
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K edaktor odpow iedsialny; Ludwik Masłowaid.

Do wydzierżawienia od 1 kwietnia hr. 
Folwark Siedliska

miedzy Wojniłowem a Haliczem, 283 mor-j 
gów gruntu, doskonale budynki, dom o 8 1 
(pokojach murowany, z suterenami. Roczna| 
jtenuta 1800 złr. Kaucya takaż w papie-' 
racli. Bliższych szczegółów dostarczy Za-! 
rząd dóbr Błudniki p. Halicz. Kompetencji! 
‘ izraelici i pośrednicy wykluczeni.

P»pMtt i  t»bryki Fi

wszodzlo 
do nabycia

D o  s p r z e d a n ia  2 konie wierzchowe 
gniade wał. 170 cm. 9 lat dobrze ujeidio 
ne, spokojne, siodło, przybory do jazdy i 
stajni, damskie siodło. Riuro Plohna Lwów 
1< 0. 1—3

Doniesienie o modzie z Wiednia.
Na sezon wiosenny i letni 1897 poleca Grand Magazin „Au Prix f ix e £ najwspanialsze nowości w materyach 
wełnianych, jedwabnych, konfekcyjnych i do pran ia  i t. d. po tak  niskich cenach, że każda pani w własnym

interesie powinna sobie najwspanialszą i największą

X O T  B S T C J Ę  P R Ó B B J C
zamówić, k tó rą  bez ko sz tó * i franko  w ysyłam y. J e s t  w tej k o lekc ji ogrom ny wybór to w a rś w  wełnianych, baweł

nianych, m ite r ji s to łow ych, szw ajcarskich haftów i t. d. od najlepszych aż do najdroższych.
Z ogromnego składu Towarów pozwalamy sobie szczególnie polecić:

M edne materje sukienne Q O  
podw szerokie . kr.

D am aga nudne podwój, szer.
*® podw. materje za metr 40
Szkockie materje modne podw. 

szerokie czysta wełna C O  
metr kr.

W ios nnematerja modne 1 2 0
cm. szer. w jasnych i 

ciemnych odm. metr kr. * ^
F ouló Oiagonal 1 2 0  ctm. szer. 

praktyczne i trwałe "7C 
materje m etr ^

Nonveautes Anglaie 115  ctm. 
szer znak. trwałe ma- Q C  

terye metr . . .  kr.

J/amgamy, monopol 12D ctm. 
^  szer. we wszystkich 1 OJ1 
kolorach za m etr złr. ■

Uautes NouveautŚ9 120 cm.
szer. wyłączna spe- Ą  *7C 

ejalność mtr. od 2.50 do ■ ■ * U
Pzarne materje modna podw. 
w  szer. wybitne fabrykaty kr. 
68 85 , złr. 1.10, 1.25 1.50 Ą  O  
2.—, 2.75, 3.50. ‘ r f c

Ciamiaa «xclusiv 120 cm. szer. 
“  w najmodniejsze ko- 1 C f l  
lory m etr . . . złr.

Drawdziwe tyrolskie loden 120
■ ctm. szer w najmod- |  C Q  
niejsze kolory metr złr. *1

ladwgbna Bengnilna gład. O O  
» i fasowana metr kr. 78 i 
Jedwabna RoyaE elegan Q C  
•* nowość metr . . kr. ***'

nidyme a ssie 120 ctm. szer. 
Kł szczególna nowość 1 "7C 

m etr złr. I* * '*

pzam a brokaty jedwabne mtr. 
w  złr. 1.10, 1.25, 1.50, Q O  
1.90, 2.50, 3.75, 4.90 kr.

Uajolfque a sole 12* ctm.
”  szer. elegancka spe- O  O f l  
ejalność za metr złr.

1 owantyna w kolorach trwa- 
łych w niezliczonych O  A  

deseniach m etr po 22 i ^

Pesmanowska Lewantyna pod
y*  gwarancją do prania Ó O  

metr kr.
Z efir loiany najlepsze do OC 

pracy metr kr. 46 i
Cranouskio satyny atłasowe w 
r  najaowsze desenie, m tr Q Q  
kr. 58 i . . .  . . .

D a ty s t brodę wspaniałą C f t  
®  uow. do prania mtr 65 i

Angielski zefir etamina 0 4
^ b ia ły ,  ócru i kol. mtr. 55 i

Cera modna płttna gład. A  C  
“  i fasowane m etr 55 i

Francuskie Voile de laine CG
m etr kr. 65 i • . ,

M am y na sk ła d z ie  ty lk o  d ob ro  fa b ry k a ty .
P m t i ę  i f r * T l O a  najnowsze wspaniale ilustrowane pisma modne zawierające oryginalne ryciny najnowszych ka-

i fi M o  I I ł  c*III* * peluszy damskich angielskich i franeusKieh, toalet, konfekcje specjalnych bluzy, parasolek, konfekcji 
męskiej i damskiej, bilizny męskiej i damskiej, towarów płóciennych, wełnianych i włóczkowych jak i firanek, portjer, dywanów itp.

artykułów do urządzenia.

G r a n d  M a g a z i n  „ A u  P r i x  f i x e “
Braci* Hśrsch fyłko Wiedeń I , Graben 15.

G u l i c y . h k i e  a k c y j n a  T o w .  h a n d l o w e

we Lwowie, ul. Jagiellońska
p u leca  :

Wszelkie nasiona zboża

Nawozy sztuczne
Sikawki, przybory pożarne

Maszyny rolnicze
Węgiel kamienny.

Tysiąckrotnie
przez W. W. ziemi»n za najlepszą uznsne

T Ś T A S I O N A  i  cgrodowe 
N A W O Z Y  sztuczne

do nibycia
w krajowym  Domu Bolnł«*o-»rodnkeyjnT*

ERNESTA BAHLSEN* W KRAKOWIE
Binro i skład ni. Karm elici* 21—23 Skład komiiowj : Lwów, E rillo U d i 13 

Firma k o itra laa  w iw lątk-. ze Sttcyą rolnietą w DubUn»ch i W iednia. 
Dowodem v*rtożci mo cb uptoyelnych hodowli jest tk ip o rt tychże 

wlcśnic de tych k n jó w  r  których criedtem  Q«llcy» je  pobierełt.
W std k le  gw srtn-ye KilUod sieilecioletnlc reputccyi,

C ciniki i w ikuów ki aprewy derm o i opłatnio. - V *

PRAWDZIWE BERNEŃSKIE SUKNA
Odcinek 3*10 m«łr. ( 
wystarczający na I 

ubranie męzkie j 
kosztuje tylko

złr. 3*10 s dobrej9 4 10 i  d ib r.j
, 4 80 z dobre)
, 6 — z ltp itą j
,  7 76 z b. dobrej
.  9 — z b dobrej„ 10 50 z nejlepssej

prawdzi
o w c z e

wołny.

Żużli Thomeie po oryginalnej cenie fabrycznej.
Niekfóre mas-.yny roleicze wysprzedajewy aa zlecenie odnośnych 

fabryk niżej c«n fabrycznych.

w r l r a i B ro kw n ia  mer.

Ode n ek  na czarne ubraata aaloao Te 10  złr.
Materye aaz triu lk i, h d e i ,  p iru r tam , d-»klag, m i.s ry . n t  m aa tz ry  urtędaików 
państwowych i prywatnych, najlepize kt-ngarny i szewioty wysyła po cshach fa

brycznych, jako rzetelny uznany

“ I,*d.? k . 'r " I Kiesel-Amhol w Bernie.
Wzory gratii i franko. Dostawa wedle wżeru.

UWAGA. Zwraca się szczsgślaie uwagę PT. Pabllcsaośń na to, i*  m aterye 
sprowadzane wproit są tańsz* jak zamawiani u eośradaików. FD m i Ki« ad->Ą r.hof 
w Bernie wysyła wszslkie m a try c  po prawdziwych cinaoh fab-yczuych biz d a  datki 
na ra b it dla kra rców, który tak  obciąża kupujących.

St, M*meo&i©ga Spółka H ote l Z o r ia . ^eraądoa W . Hod»Ł
,k ' f V  ) * ■
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